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(Telefonem od korespondenta „Naprzodu“} 

\ Warszawa, 12 lutego. 

_ Dymisya ministra roln:ctwa Poniatowskiego 
Żosiaia vrzyjęią. W koach se mowych słychać, 
pe dymisya ta może spowodować przeciemie 
tabinetows. Przy utworzeniu nowego gabinetu 
rane bylyby w rachubę trzy ęwenlualności: 


Warszawa, 12 lutego, 
W Berlinie rozeszła się wczoraj wiadomość, 


ge pokoj polsko-rosyjski zosta w Rydze podpi- 


p 
(Telefonem od korespondenta „Naprzodu*) ; 
U 


Przed przesileniem 


Kraków, poniedziałek 14 lutego 1321 


E 


gabinetowem 


i 

1) utworzenie gabinetu o charakterze lewicowym, 
2) utworzenie gabinetu urzędu czego, który fa- 
ktycznie byłby sządem endeekim, 3, utworzenie 
gabinetu prawicówej0, czyli wyraźnie endeckiego. 
Sytuacya zostanie zadecydowaną Z póczytk.eM 
praysajego tygounia. 


Nieprawdziwe pogłoski o podpisaniu pokoju 
polska-rosyjskiego 


sany. W kołach politycznych informują Wasże- 
go korespondenta, że wiadomość ta me 0upce 
wisada istocie rzeszy. Faktem tylso jest, że ruag- 
wania w osiatnica dniach zadczn.g sią OŻywiły. 


Szczegóły projektu prowizoryum 
budzetowego 


(Telefonem od koróspondenta Naprzodu“) 
` Warszawa, 12 lutego. 

= We wniesionym do Sejmu projekcie prowizo- 
Tyum buożetoweyo, o którym wczoraj aonie- 
Śliśómy, minister skarbu żąda upoważnienia do 
Uskutecznienia wydatków państwowych w wy» 

 SOokości, rówuającej się *s częściom kredytów 
Ustalonych w preliminaczu buazetowym na czas 
0d | kwietnia do 25 grudnia 1Y20. Projekt po~ 

 Slanaw'a Gaiej, że luk zwane przeniesienia bu- 
dżetiwwe (revwemenut) w obrębie tejsamej części 


«= 


budżetu są dozwolone tylko za zgodą ministra 
skarnu, zaś przeniesienią z jednej części budżelu 
do drugiej i otwieranie nowych kredytów mogą 
być uzasadnione tylko naglącą potrzegą państwd= 
wą pod oupowiedzialnością resortowego ninistra 
i za zgodą miu!stra skarot. 

Wszelkie mue wydatki mogą być asygnowane 
tylko ma zasadnig uchwały sejmowej. Wydatki 
pokryte będą dochodami, ustalonymi na zasa- 
úze prelimiuarza na r. 1920. Muedokór będzie 
pokryty ptźzczkami państwowemi, 


Rozgraniczenie Sląska cieszyńskiego 


(PAT). Praga, 12 lutego, 
»Lidowe Nowiny“ donoszą o posiedzen:ach 
Mięczynarodowej komisyi deinmitacyjnej dia wy- 
= 


Stesunki gospodarcze między bylą 
dze nicą pruszą a Góżnym Śląskiem 


Warszawa. (Tel. wi. „Naprzodu*). Między mi- 
histersiwem bysego zavoru pruskiego a komisyą 
Międzyaliaucką w Opolu rozpoczęły się rokdóa= 
Ma gossoaarcze. Bysa dzielnica pruska ma do- 
Starczvé na Góruy Sląsk procuatow rolnych 
W zamian ZA wykdwy pizemysiowa. 


Wiachinacye napędzanego 
wiceministra 


Warszawa. (Tel. wł. „Naprzodu”). Na zjeździe 
Związku nauczycieli. Polakow na Pomorzu uchwa- 
lono osirą rezolucyę przeciw unifinacy szkoini= 
ttwa byłego zaboru pruskiego z reszią Polski. 

ezolucya twieruzi, że następstwem unifikacył 

güze „obniżenie poziomu szsoluictwa pomor- 

Sciego* i że wprowadzi do społeczeńsiwa „tette 
deucye aniyresigijne*. Rezolucya ta jest w yni- 
iem iniryg napędzonego wiceininisira Połczyń: 
Skiezo, kióry coce Zeuiścić się za oirzynianą 
Uymisyę, 


w 
Odparcie oszczerstwa 

Poznan. (EAT) Pisma tutejsze zamieszczają ma. 
Stępujący komunikat ministerstwa byłej dzu lni- 
CY pluswiej: W nameiz> 38 „Kuryera Poznań» 
Sklego* z 11 lutego ukuza się uriysuł pou iy- 
Mew: „Puliyka wobec Niemcow”, W kioryin 
iwierdzuno, że pod-ckretarz stanu byżej dz.etni- 
CY prustej ar Wachowiak w porczunienia z p. 
Í aszyósium pojechali w gruduin do Berlinan te- 


znaczenia granie na Sląsku cieszyńskim, że prace 
komisyi prawuopodobnie potrwają ua cziersch 
miesięcy. ; 


iem zawarcia układu z Niemcami, oraz, że wy- 
nikiem tego układu był uundei, przy którym 
Pclska za miskę soczewicy sprzedała naj ważniej. 
sze prawa polity*zne. Wovec tego ministerstwo 
byiej dzielnicy pruskiej ze wzziędu na to, że 
podobne fałszywe i gvzBawione wszeikich podstaw 
wussyB mogłyby ZaniepokoOić społeczeństwo, 
stwierdza: Í} Podsewretarz stianu dr Wachowiak 
wyjechał do Berlina z polecema ne p. laszyn- 
skiazu, aie hady mińisuwów jaso czionek rządu 
w myśl półoficyalu:j musyi, dotyczącej Spraw 
handiowych. 2) O usiasz:e jakimkilwiek z Niem- 
Cami mie 1m0330 Vye mowy wOy0ie, ponieważ 
podsekretarz stanu ur Waenowiak mógi Gziwiać 
jedyuie w pran caca udzielońycn mu kompeten- 
wyj. W szczegórności iu6ZĘJRUG6 jast Z prawtią, 
jaaoby ur Wachowiak, a tem niniej; rzad p ləsi 
zrzeki się jakicnzolwiex praw do majątków nie- 
mieckich. Mezustat zaś powierzonej urowi Wat 
enowiaitowi imisyi odpowiadał w zupełności złe: 
ceniu Rauy miutstrów, a w szczegolności minie 
stra spraw zagrau czych. Wobec tego twierdze: 
ne „łłurycia PoLiuunaniego* nis GUKAWAJA Pze- 
CZywisiażwI. 
OE a s P e 5 fon 
Przeciw zwinigcių 

TR baggen Brankooninag o quoswog ira 
ministerstwa kutiury i sztuki 

Warszawa. (Tel. wi „Naprzodu? Związek ariy- 
stów-pinsiyków Vysiozowaś do prezydenta muaj- 
sirów piua prZeCGW nytja zmiDistersiWA 
Katury | salii Królest aO0MAJA BĘ TELUZZEREE 


yi lego tmiuiStGlai WH A WyRsyZAOWAA dsk 
nowzuł: Kiguyiuw. 
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lunt i labini ,3 

zystawa sztuki polskiej w Paryżu 

Warszawa, (Tel. wł. „Naprzodu*). W kwietnia 
otwartą zostanie w Paryżu wystawa sztuki, 
w której będzie osobny uział pois.i. Prezydent 
ministrów Witos uznał za konieczne wyasy;ruG* 
wać na ten cel oupowiednie kreuyty, 


len! hEn? 
Proces komunistów w Lsbinja 
Warszawa. (Tel. wł. „Naprzodu*). W krótkim 
czasie Odbędzie się w Lublinie proces przeciw 
komunistom-bolszewikow. Takich w.ężźmów poe 
ltycznycu jest w Lublinie 50. 


Hrabina Markiewiczowa — 
obywatelką polską 


. 4 

Warszawa, (Tei. wł. „Naprzodu*). Referent dla 
spraw obywalelstwa polskiego przy komisarzu 
rządowym na m. Warszawę na mocy OboWiąe 
zującycu w Połsce ustaw uzual, że znana rewo» 
łucyonistka irlandzka hr, Mavkiewiczuwa jest 
oby waztelką polską, 


Liga narodów ce sprawie 
poisko-litewskiej 


Geneva. (PAT) Sekretaryat Ligi narodów o» 
trzymał noię, opracowaną porzez Leonu Boure 
geoisa i innych, ktorych zaaaniem byio zbada. 
nie sprawy polsko-liiewskiej, Nota oświadcza, 
że sprawa przejazdu przez terytoryum szwaje 
carskie wojsk międzynarodowych, przezilaczo* 
nych do ovsadzeimiu terenu wiieńskiego, będzie 
zoadaną w dniu 2} lutego na posiedzeniu Ligi 
narodów. Rząd szwajcarski został zaproszony 
do przysłama na to posiedzenie Swego repres 
zentania. 


Konferencya prasowa 
w ministerstwie wojny 


Warszawa. (PAT). Wczoraj odbyła się zorgas 
mizywana przez ministerstwo spraw wo s<uwych 
kenterencya prasowa ua temat gcspodarki woe 
skowej. Konfereucyę zagaił wicemiuisier Miciiaęe 
lis. Jako dalszy ciąg odbytej konietency! Zore 
gauizowane będzie w dna 20 bin. zwiedzenie 
centrainych urzędów gospoOuarczych w War 
szawie. 


; tra ! 
Petaktacyo handlowe czesko-polski 

Praga. (PAT) „Lidowe Nowiny“ donoszą, że 
w czasie mających s.ę oddyć handiowo-pol:ty sznych 
pertraktacyi z Polską będzie równieź omawianą 
kwestya stosunków pogranicznych, szczeżulnia 
ulatwienią fkaudlu Ba gramicy Spisza i Orawy. 


zgłaszanie sig poSZKOWOWZAYCA 
WaKUIGA WOJŃJ 2 


Wsrsrawa. (PAT) Na mocy rozporządzenia 
Rady ministrów z dnia 28 npea 1920, 0yi0:20- 
nego W „Monitorze polskium* z dnia 1 siyczuią 
b. r. ur. żł, rejestracyę osób poszkodowanych 
mą zdrowiu przes wypadki wojanae oraz Osóu, 
które byy Ba uwzymaniu poszkOdOWALEgO, OSDU 
zawiłych albo zwariyco, przewrowaczają póńst« Bo 
wa wszzóy piacy, Usoby zaniieresowace moga 
się ZysuSzuć albo wprost do Wias.iWEgO pail- 
siwowego Urzędu pośleunictiwi pracy abo też, 
jeżeli mies-sają poza siedzą lego urzędu, Za 
|ORCZTNOACEH UPŁYGÓW giNANYCH albo magi- 
SoA unesta BWEBO Zi lesehyunia, Na zie“ 
muwara Dyślyw ZAOLYU nusi: «230 rejestedcyg 
prZeprawawakją BiG dnie payda 
maak waęokącyci mę WASYLA WiK LĘŁŁ 
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Konwencya polsko-francusko-rumuńska? 


Dwie sprzeczne wiademożci podało wczoraj 
jedro z biur iniormacyjnych: jedna podaje, że 
konwencya pousko francuska jest zupelnie go- 
iawa i będzie dziś podpisana; druga z rewoła- 
niem stę na „Matina' podaje, że pisanego trak- 
iatu niema, a jest tylko znana deklaracya obu 
rządów, która stanowi oświadczanie przymierza. 
dak oy owak: podpisana czy nie odpisana umo- 
wa — można uważać, że między Francyą a Pol- 
ską sianęla umowa, może tylko w formie kon- 
wencyj wojskowej, a umowa taka stanowi naj- 
ważniejszy imoduent w naszych stosunkach po- 
ltycanych. 

Pisaliśmy już w tej materyi przed kilku dnia- 
mi, że nie wchodząc w meritum eweniualnego 
traktatu polsko-francuskiego, co do dojścia jego 
do skutku poczyniliśmy zastrzeżenia. Wskaza- 
śmy, że w naszem państ vie nie powinno być 
miejsca na tajne umowy, na umowy zawierane 
przez dyplomatów na wzór umów przedwojen- 
nych, t. j. bez zapytania się czynników ustawo- 
dawczych, nawet bez dodatkowego zaznajomie- 
nia ich z treścią umowy. Nie może tu być mo- 
wy o obawie zdradizenia tajemnicy państwowej, 
gdyż, nic znając nawet treści traktatu, każdy 
wie, przeciw komru jest ow skierowany wzglę- 
dnie przeciw komu ma slużyć za obronę. I to 
właśnie jest mzeczą najistotniejszą: czy jest to 
traktat zaczepny, czy traktat obronny: czy oba 
państwa kontrzuhujące zapewniają sobie pomoc 
tylko na wypadek ataku na jedno z nich, czy 
także na wypadek akcyj zaczepnej, 

Sprawa to tem donioślejsza, że w związku 
e nią stoi trzecie doniesienie wzmiankowanej 
ajencyi telegraficznej. Oto donosi ono że mini- 
ster spraw zagranicznych, który — iak donie- 
śliśmy — wyjechał do Londynu, stąd wyjedzie 
do Bukaresztu. Już po raz drugi wvmien:ają 

iumunię w związku z akcyą polsko-franauską: 
pierwszy raz zrobił to sam p. Sapieha, zape- 
wniając dziennikarzy paryskich, Że napad 
(naturalnie Rosyi) na Rumunię byłby równozna- 
czny z atakiem na Polskę: drugi raz mamy za- 
miast siów czyn w tej formie, że poiski mini» 
ster spraw zagranicznych chce osobiście zako- 
munikować rządówi rumuńskiemu, co się w Pa. 
ryżu s'ało, taksamo jak Briand zakomun:ko- 
wał to sprzymiewzonym rządom Anglii i Japo- 
nii. 

Mamy przed sobą cały splot wydarzeń z nie- 
dawnej przeszłości i z dni ostatnich. które nie 
powinny przejść bez zwrócenia ogólnej uwagi, 
nie powinny przedewszystkiem utonąć, w powo- 
dzi doniesień dziennikarskich, które się czyta, 
ale o których po czytaniu już się nie myśli, — 
Stoimy wobec faktu — jeszcze raz zaznaczamy, 
że obojętnem jest, czy istnieje traktat podpisa- 


nie niemożliwe dziś do ogarnięcia wobec nie- 
wyjaśnionych zupełnie stosunków na zacho- 
dnich i na wschodnich jej granicach. Pomoc 
erężna dla Rumunii, bo tylko w tym sensie mo- 
żna zrozumieć wynurzenia p. Sapiehy, może być 
skierowaną tylko przeciw jednemu wspólnemu 
przeciwrókowi, Rumunia ma dwóch antagoni- 
stów: Węgry i Rosyę bolszewicką, Otóż przeciw 
Węgrom Polska z różnych poaodów nie wystą- 
piiby czynnie; pozostaje jako jedyny możliwy 
wspólny przeciwnik. Rosya Sowjecka. tasama 
Rosya, z którą Polska w tej chwili układa się 
a pokój. 

Rozumiemy, że zawarcie umowy z Rumunię 
może nie być w obecnyim momencie ani wogóle 
tak rychło aktualnem; że „casus faederis* może 
zajść po latach, jak n, p. sojusz austryacko nie- 
miecki po 35 latach istnienia doprowadził do 
próby sił. Jednakowoż sytuacya przedstawia 
się w ten sposóh, Że Rumunia ma z Rosyą a 
właściwie Rosya z Rumunią bardzo poważny 
uiewyrównany rachunek: kwestyę besarabską. 
kilkakrotnie z obu stron były próby zbliżenia 
się — bo: rezultatu, A chociaż szereg powtarza- 
jacych się alarniujących doniesień o rosyjskich 
przygotowaniach nad Daiesim moga być tyl- 
ko zamaskowaniem własnych zamiarów albo 
poprostu zwykłą senzacyą gazetową, to z dru- 
giej strony nie wolno przeoczyć, że źródło za- 
targu bądźcobądź istnieje, a z takiego źródła 
nigdy niewiadomo, kiedy woda tryśrie, tembar- 
dziej, jeżeli się ma do czyniznia z tak nieobli- 
czalnym przeciwnikiem, jakim jest Rosya 30- 
wiecka. 

Francya szuka na wszystkie strony sprzymie- 
rzeńców albo wykonawców swych planów prze- 
ciw Rosyi. Kołczak = Dunikin — Wrangiel byli 
tylko narzędziami Francyi w walce za odnowie- 
niem carskiej Rosyi, od której Francya scodzie- 
wa się odebrać swoje miliardy. Z wewnątrz Ro- 
syi Francva nie może jeż liezyć na poparcie 
swych antysoxsieckich planów; pozostają narzę- 
dzia zewnętrzne, a anjbliższymi są Polska i Ru- 


muria. A w jakim celu Polska zawiera pokój 


z Rosvą? Czy na to; aby. dla cudzych interesów 
złamać go? Przecież cizgle słyszymy zapewnie- 
nia: że Polska chce Szczerze pokoju: że po zli- 
kwidowariu naszego wiekowego z Rosvą zatar- 
gu oba państwa nie bedą mialy sprzecznych in- 
teresów, a tu — zastrzegamy się, że nie mamy 
pewności co do prawdziwości doniesień o ukła- 
dzie — Polska miałahv aż na dwa fronty sprzy- 
inierzać się przeciw tejże Rosyi? 

Powyżej wvłuszczone powody Są chvba wy- 
s'arczające dla uzasadnienia naszego żadania, 
aby reprezentacva ludn zajęła zię zhadaniem 
tego, co się stało w Parvżu, Nie można dopu- 


ny czy tylko umowa ustna — że Polska zacią- cić, aby rząd sam decydował o wojnie i po- 
gnęła zobowiązanie na dwa fronty, zohowiąza- koju. A 


„Na sąd was wzywam” 


W warszawskim „Kuryerze Polskim" czytamy 
pod tym tytułem: 

„Miejimy odwagę spojrzeć prawdzie w oczy i 
rzeczy nazwać po imieniu! 

Dnia 4 lutego r. b. Sejm większością 189 gto- 
sów przeciwko 154 w druaiem czytanin uchwa- 
lit paragraf Konstytucyi Rzeczypospolitej Pol- 
skiej, stanowiący, że Naczelnikiem Państwa 
może być tylko katolik, 

Uchwala ta, nienywołana zresztą żadną po- 
trzebą praktyczną, łamie zasadę równoupraw= 
nienia wyznań, 

Jakież stąd wynikają konsekwencye? Zilu- 
struję to na kilku przykiadach poczęsci z wła- 
shiego dożw iadczenia, 

Było to jeszcze za czasów okupscyi niemie- 
ckiej, Powróci em po dluższej niesbeenożcj przy 
musowej do ówczesnej parafii mojej w Łowi- 
czu, j rychło przekonam się, że wypadnie mi 
odrobić niejedno zło, wyrządzone nam przez o- 
kupantów. Między innemi trzeba bylo uregulo- 
wać sprawę szkolnictwa, w szkole bowiem przy 
rarafii w Łowiczu okupanci zazronadziii nie- 
miecki język wyklaljowy. Wówczas wbrew wy- 
wodom przedstawiciela okupaniów, ktćry prze- 
konywal parafian moich, że poxinni zabezpie- 
czyć sobie posiadanie szkoły niemieckiej, gdyż 
w Polsce na równouprawnienie liczyć nie megg, 
x łatwością udało mi się przekonać zebranych 
b bezpodstawnoścj zarzutów tych, Wynikiem 
było, że parafianie znaczną większością g.ozów 
uchwalili, aby językiem wykiadowym w sasoie 
był język polski, 


Dziś postać rzeczy się zmieniła, i nie chciał- 
bym sputkać się z owym Niemcem. Cóż bowiem 
mógłbym przeciwstawić jego zarzutom, że w 
Poisce na równouprawnienie ticzyć nie możemy. 
Wszak większość Sejinu za nim się oświadczy- 
ła, a byli parafianie moi słuszny mogliby mieć 
do mnie żal, że wierząc Polsce, w bląd ich wpro- 
wadziłem, 

Drugi przykiad. Rok temu przez czas dłuższy 
brwi em w Szwajcaryvi, wysłany tam na słudya 
przez min'sterstwo W. R, i O. P. Mzgłem się 
wówczas przekonać nieraz, że wobec karygodnej 
“prost bezczynności i niasumienności naszych 
ekspozytur zagranicznych Szwajcaryę informo- 
wały o Polsce wylącznie prawie biura prasowe 
niemieckie i czeskie. Nie potrzeba rozwodzić się 
nad tem, jakiego rodzaju były te informacye. 
Nie dziw p.zeio, że į tam podnoszcn> przeciwko 
nam żarzu: metcierancyi. który jednak skute- 
cznie można było zaa:czać, 

Dziś większosć Szjmu sianęla ną stanowisku 
wrogów naszych į przyznała im 3 uszność, i ża- 
dne dowodzenia, przeciwne nie obaią już ich za- 
rzutów. 

Lecz może kto powie, że to są rzeczy mniej- 
szej wazi, przechodzę przeto do sprawy innej, 
której powagi nikt nie zakwestyonuje. 

W sao:m czasie wszyscy wraz, cały naród od- 
czuł, jako hańbę poniekąd, a w każdym razie la- 
ko krzywdę n'epowetowana narzucone nan w 
trąkłacie wersalskim zrtykuły o mniejszościach 
narodowych i wyznaniowych w Połsce. I siusz- 
nie. Są to bowiem sprawy nasze wuńnętrzne. i 

a 


upokarzającą było dla nas rzeczą, że do spra | 


tych obce wtrącaty się mocarstwa. > | 

Dziś ci wszyscy, którzy wbrew dowodzenio” | 
polskim, uchwalili narzucony nam traktat 
uiniejszościach mogą powiedzieć sobie, że $ 
sznie obstąwali przy swojem, że przewidująd 
byli į przezarni. Większość sejmowa więc SZ 
diwa uchwa ą swoją wykaza.a calą zasadii 
krzywdzącego nas traktatu o mniejszościach 
tem samem największą wyrządziła Polsce krzy 
wdę, 

Miejmy nadzieję, że zło, kłčro Się stało 4 15$% 
go r. b., zostanie jeszcze mtyrawiona pode” 
trzeciego czytania Gonstytucył, d 

Krzyady jcdnax wyrządzonej Polsce nic I 
nie naprawi, y 

A za tę krzywdę, wyrządzoną odradzającej się 
w tak ciężkich warunkach Ojczyźnie naszej 
Was, 188 posłów, którzyście głosowali za tą Y 


chwałą sejmową, Was, którzyście odrzucili 2 | 


sad; równouprawnienia wyznań i tem sam" 
wykazali całą zasadność upokarzejącego i KI% 
wdzącego nas traktatu o mniejszościach, — prze 
sąd dziejowy stawiam Was, 
Ks, Lic. Edmund Rursch6 
Profesor Uniwersytetu W arszaW 
e * $ 


Czyż mamy wątpić, że ta bezmyślna klauzul 
która już raz zostala wysuniętą i potem C 
fniętą, nie ostoi się w trzeciem czytaniu, 

Charakterystyczne jest, że nawet pisino tak 
katolickie, jak „Czas“, nie zaaprobowa o WH 
czanią do konstytucyi podobnego ograniczecie 
wyznaniowego, 

Pomijamy tu kwestyę kompromitacyj wobe? 
Europy, tkwiącą w tem postanowieniu; kotmpr” 
mitacyi, którą jej sprawcy usiłują uuszować | 
ten sposób, że przecież į konstytucya (sędziwał) 
angielska zawiera podobne ograniczenie co 
panującego, tylko w sensie wyróżniającym KO“ 
ściół anglikański, 

Więc świeża konstytucya polska ma się ogl%" 
dać na stare perganuny na prastare tormuly? 

A ta przytem róznica, że w kosciele angl kal 
skim wedug jego swup usiaw jest król gi% 
wą tegoż koście Comigo papieża, Poza 
tem rzeczą jest jnną dynasta, spadkobierć 
ironu, inną obieralny Naczelnik państwa, Skoro 
się go obiera — temsamem ma to być wyróżm:” 
ny cżywalel za swoje zas.uzi lub specjalne za” 
lety umyslowe, dające gwsrancyę, że odpo/i8 
on wyniaganiom, związanym z jego stanowi 
skiem, Czyż mamy tak dużo wybitnych indy“ 


dualności w Polsce, ażeby zgóry wprowadzać 0” i 


graniczen.a, któreby pole wyborcze uszczuplały? 
Sejm dzisiejszy z jednej strony 'uchwala, Ż% 
wyboru naczelniką mają dokonywać w przy” 
szłości złączone lzby: sejm i senat, 
Z drugiej strony, czy ten sejm uważa się za 


szczególnie jasnowidzący, szczególnie mądr 


szczególnie polski, ażeby cgwaniczał suoboday 
wybór swoim mastęrcom? 

Ludzie tego sejmu dźwigają na sobie tyle j” 
szcze przeżytków niewoli (mamy w nim ugru 
powania z tyloma cechami, wybujałemi w nie” 
woli, jak endecy), tyle smutnych jej korsexwem” 
eyi, jak zacofanie umysłtoie wsi polskiej (bra 
szkól, skutkiem ziej woli zaborców, mnóstw 
analfabetów!) że doprawdy reylity skrorzanić 
okchoizić sig z przyszłością nie narzucać n% 
stępcom — których przygotowanie wzrastać DY” 
dzie — ograniczeń co do osób, które mogą obda”. 
rzyć największem zaufaniem. 


Z konieczności sejm ten szyje szaty naszej 
konstytucyi, ale niechaj nie wdaje się już w ta" 
kie szczegó y, nie niezbędne, i które nie on reali“ 
zować będzie, 

Nie dziwimy się wielu członkom tego sejm“ 
nie rozumiejącym, jakie szkody sprawiają POI 
ace lakiemi głosowaniami, lecz co powiedzie 
o podżegaczach endecko-klerykalnych z inteli” 
gencyi, którzy dla demagogii wywolują podobn® 
uchwały? 

e LJ e 

W iym samym czasje, kiedy pastor Bursche 
ujmował się za svojem wyznaniem i wskazy” 
wał, jak dalece ten wybryk kler; kałów sejnio” 
wych jest wodą ną młyn niemiecki, organ Ksit* 
dzą Teodorowicza przypomniał sobje proiestam” 
ckich Mazurów pruskich į bołeje, ze „odwióci” 
ły się od iego ewangelickiego ludu polskiego U” 
mysiy j serca polskie", Ariykuł ten, zatytułowa” 
ny: „Zaprmniane Mazury”, głosi, że wytężonż 
pracą powinniśmy, choć plebiscyt tam p'zegra” 
ny, wykrzeszć tam pioniich polskoscj, |:% to 
paca łat dziesiątków uczyniono ua Góraytt 
Sięsku, 

„Rzeczpospolita" pisze tedy: 

„Przypuszczać należy, że czynniki, które pr 
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Ery na Mazurach akcyę plehiscytową, sku- 
A się do nowej pracy nad zanjedbanym j za- 
Bac m tym ludem pracy, która powinna 
aj po drodze oświatowej, W Olsztynie po- 
wa dwa miesiące temu „Związek Polaków w 
r tech wschodnich dla Warmii i Kwidzyń- 
Aa Zaprawdę bardzo potrzebny, Niemniej 
zwi ak jest powołanie do życia podobnego 
Bat u w Szczytnie dla ewangelików polskich, 
„szenie tych, lubo nielicznych Mazurów, któ- 
p serca biją na polską nutę. 
Sir at jest tam filar, wokoło którego ob- 
Sza) się niby wokoło dębu pnącze mlodej 
kn Z Pierwszym krokiem w tym kierun- 
acz 10 ślę zmobilizowanie oddanych Polsce 
Dá są W — nie dlatego, by otworzyć 
czeka © łatwych docliodów, lecz, by rozniecić 
Bia myśli polskiej, zgromadzić falangę 
Wei ych osobników, gotowych do znojnej, ideo 
ta Skan dobra pognębionej braci i zdol- 
j o niesienia przed nimj kagań:a ośsiaty, 
isp rakło takich pionierów ongi na Górnym 
"ef 1 nie zabraknie ich nad jezierami ma- 
erni. Widywałem kiedyś w 'h"tath ma- 
kich takie jednostki ze szlachetniejszego 
„USZCU, z których umiejętne dłonie ulepić mo- 
y (Autor artykułu zaplątał się stylistyczni», 
se tepieniu.,, z kruszcu) bitwy (?) pc'sko 
odb ice nie wątpię, że kto poszuka — znaj- 


8 


ieją OSY mają przeszłość, Polska ma przysze 
zn) Azis powołani jesteśmy do tego, by do tej 
x YSziości położyć podwaliny. Odnosi sią to 
an do Mazurów, Warmii i Sztumu, Maty 
A Ak spełnienia ważną, wielką misyę,* 
AN, e ten dzienujk; ładnie zaś jego przyjaciele 
kj szcz tę „przyszłość“, ładnie zabictrają 
ra t spełnienia „ważnej, wielkiej misyi”, któ 
cj ke artykuł rekomenduje, przytaczając i 
RE, „Wysokiej polityki", aby neuwaiizu- 
Waenga czPieczną dla Polski pozycyę Prus 
ak. oduich, wuzynających się w granica pv! 


nA 
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PEPPY TEVI 
GÓRNY ŚLĄSK 


to 1,250.000 rdzzenne', uświadomio= 
nej ludności polskiej. 


BBBLADARAADA 


BOLESŁAW RĄCZYNSKI 


Fundatorzy kultury muzycznej 
2 w Krakowie 


(Szkic historyczny) 


psc śpiewu czerpał ks. Wacław materyał 
też a Czy „do exekwowania* kantat, korzystali 
piu a wę teatru Kluszewski i Bogus a- 
ski ego RY materyal ze szkoły ks. Sierakow- 
nia Aa Zczurkowski, Ryłło, Kaczkowski, Wa- 
li wyd > cieszący się siawą aktoro4ie, Dy- 
= owankami szkoły śpiewu. 
skiego ( miesiącu w mieszkaniu ks. Sierakow= 
udzię E Palacu przy pl. św, Magdaleny, tain, 
nzwanoć mieści dzisiaj komenda miasta) wyko- 
Na sed R zaproszonych, kantaty, || 
(AT87 r.) m lat przed paastaniem Kościuszki 
36 Krakow M, ostatni król polski St. August 
tarzynę he dążąc z kaniowskiej rozmowy z Ka 
iękna: © o Warszawy, Król wracal z niczem. 
RR Czek czula dav niej na umizgi Au- 
wwa pa Się zimną i krótką pamięcią ob- 
bra misa mk. Jednakże król nadrabiał do- 
Ea pS a po Krakowie rozpuszczono wieść, że 
czą Polska uzyskał dlą Polski, że Rosya wypusz- 
<i kc, ze swej nieproszonej opieki, że zawó- 
Państw nie i E że znów wróci w poczet 
Kraków a: 
niejszego postanowił „godnie przyjąć Najja- 
ci, w dne R i uiożono program uroczysto- 
mię noid la 8 jeden z punktów w progra- 
nje“ ta się kantata p. t.: „Salomon na tro- 
f ne ws wa miodzjeż, przez rzeczonego 
glosy adć żer ROA. utrzymywana, dobranemi 
Zytorą Ma. anala", Byla to kompozycya kompo- 
OER A TED, z tlumaczonym przez ks, 
c: iego tekstem. Król po obiedzie na 
i się ną „exekwowanie" wspomnia- 
z sia ks, Wacława. Przy 
witanie« y domu, chór zaintonowa| „Po- 
Wadia oa POZYCYĘ M. Langiego, z tekstem ks. 


NAPRZÓD 


Sfinansowanie długów 
międzynarodowych 


W pierwszych dniach lutego nowy prezydent 
Stanów Zjelnoczonych Harding wystosował do 
urzędującego jeszcze prezydenta Wilsoną proś- 
bę, aby zwołał kongres tj. Izbę deputowanych i 
Senat na 4 marca. Konstytucya amerykańska 
przepisuje bowiem, że zebranie się kongresu 
muże nastąpić po zawiadomieniu jego czionków 
na cztery tygodnie przed terminem zebrania. 
Krok Hardinga wywołał w Amuryce wielkie 
wrażenie, gdyż pierwszy raz zdarzyło się, że no- 
wy prezydent przedstawił ustępującemu podo- 
bną prośbę. 

Powodem tej prośby Hardinza ma być jego 

chęć zawarcia jaknajprędzej formalnego poko- 
ju z Niemcami, aby wytworzyć jasną drogę dla 
przysziej polityki zagranicznej Ameryki. Ta 
chęć Hardinga wzmocnioną jeszcze zostałą u- 
chwałami paryskimi w sprawie odszkodowania 
niemieckiego. Wszystkie wiadomości z Amery- 
ki wskazują na to, że niema tam mowy o na- 
tychmiastowem sfinansowaniu wielkich długów 
międzynarodowych, nie wyłączając sum wyni- 
kających z tytułu odszkodowania. Stany Zjedno- 
czone są zapatrywania, że gospodarcze uzdro= 
wienie Europy, które jest gównyim celem poli- 
tyki amerykańskiej wobec Europy, będzie mo- 
żliwe tylko pod warunkiem ograniczenia zbro- 
jeń we wszystkich państwach Europy do rozmia 
rów, uznanych przez Amerykę za wystaruza- 
ące. - 
s W Ameryce a także w Anglii zdają sobie 
sprawę, że sprawa odszkodowań ma o tyle prak- 
tyczne znaczenie, o ile Niemcy zgodzą się na za- 
płacenie w przeciągu 42 lat i o ile Ameryka i 
Anglia uznają odnośne pisemne zobowiązanie 
Niemiec za dopuszczalne do oddania je do han- 
dlu jako normalny papier dlużniczy (weksel). 
Politycy francuscy, aby jak najprędzej dostać 
w ręce gotówkę, chcieliby te bony niemieckie 
sfinansować tj. sprzedać w tej formie, że na ich 
podstawie Francya zaciągnęiaby wielką poży- 
czkę zagraniczną, Jeżeli Niemcy poddadzą się 
z protestem dyktatowi paryskiemu, co wykona- 
nie dyktatu uczyni wątpliwem, wtedy ani An- 
glia ani Ameryka pożyczki nie dadzą, Nawet w 
razie dojścia do skufku kompromisu jest wątpli- 
wem, czy Ameryka i Anglia zdecydują się na 
zrealizowanie takiej pożyczki, 

W obu krajach stan gotówkowy nie jest bar- 
dzo korzystny, W Ameryce stopa procentowa 
podskoczyła w ostatnich dniach z 4 i pół na 9 
„Przyjmiy Kantat śpiewanie Nayiaśnieyszy Pa- 

[nie 
Racz wybaczyć zdrożnościę, a weź w Twe stara- 

[nie 
Wszystkich nas oświadczenia te, nisko T ada- 

my 
I pod Twoią Królewską Łaską żyć żądamy™. 


Nie przypuszczał zapewne ks. Waciaw, że w 
siedem lat później, „roku 1794, gdy niemiało 
woysko ładunków, zajął na Zamek lużnych lu- 
dzi, a nauczywszy, jak się robiły, dostawiał Na- 
czelnikowi do obczu pod Bosutowein, wszelkiego 
gatunku”, 

Ks, Sierakowski umiał zresztą wszystko: robił 
sukno, pisał dzieła filozoficzne, muzyczne, ar- 
chitektoniczne, teologiczne (około 23 dzieł) „exe- 
kwował* Kantaty, oraz ladunki dla wojska, Jest 
to niezmiernie ciekawy typ człowieka, żyjącego 
przecież w przesądach stanowych wieku XVIL, 
Hrabia, kanonik katedry wawelskiej, który rzecz 
jasna wita króla, ale... ieślji „woysko* niema ła- 
dunków, wojsko jakobińskie, wojsko kościusz= 
kowskie, to bierze się ks. kanonik i hrabia do 
robienia ładunków dla jakobinów (w pojęciu 
ówczesnem), bo czuje to jedno, że jest synem 
swej- matki Ojczyzny, że matka w  niebezpie- 
czeństwie, iż ją bronić wszyscy obowiązani, Od- 
kiada więc stanowość į przywileje i pracuje nad 
ratunkiem ojczyzny. A choć Jakobin-Kościusz= 
ko, napewne mu do smaku nie przypadł nie na» 
myśla się, lecz na ratunek spieszy z byle kim, „Z 
nisko urodzonym, byleratonać. Czyż ks. hr. 
kanonik Sierakowski nie powinien i dzisiaj 
świecie przykladem? 

Przez Krakóa przewalają się najstraszniejsze 
kataklizmy dziejowe: Konfederaci, Moskale, zno 
wu Koniederaci (kanałem podziemnym) Moska- 
le zajmują Zamek; wieści o iozbiorze Polski, 
powstanie Kościuszki, oblężenie Krakowa i wej- 
ście Prusaków, Maciejowice — ostatni rozbior 
Poiski — Austryacy; wieści o Legicinach Da- 
brewskiego — Napoleon — cto czązy, w których 
żyje i dziala ks. Sierakawski, 


procent; w Anglii nie słychać o obniżeniu obo- 
miązującej tam stopy 7 procentowej. Wowec tak 
wysokiej stopy procentowej nie jest prawdopo- 
dobnemm, aby Francyi udało się skapitalizować 
swe pretensye do Niemiec tj. aby na podstawie 
zobowiązania niemieckiego mogła zaciąsnąć w 
Ameryce czy w Anglii miliardową pożyczkę, 
Także sytuacya przemysłowa tych krajów prze- 
mawmią przeciw takiej możliwości, gdyż zarów- 
no w Ameryce jak i w Anglii panuje przesile= 
nie, którego zewnętrznym wyrazem jest rosnące 
ciągłe bezrobocie, 

Z powyższego wynika,że koalicya — glównie 
Francya — dalej musi żyć w niepewności co do 
zrealizowania w drodze międzynarodowego sfi- 
nansowania kontrybucyi niemieckiej nawet w 
tym wypadku, jeżeli Niemcy ostatecznie na nią 
się zgodzą. A wiadomo, że nawet wedle twier- 
dzenia polityków francuskich od najprędszego 
zrealizowania tych miliardów zależy przyszłość 
Francyi, 


` Z zaboru czeskiego 


SLUPY GRANICZNE 


„Robotnik Śląski" donosi: 

Jak się dowiadujemy, komjisya dla wytyczew 
nia granicy na Śląsku Cieszyńskim, która przes 
niosła swa siedzibę z Berna (morawskiego) do 
Morawskiej Ostrawy, po ratyfikacyvi układu z 
dnią 28 lipca 1920 r. przez sejm czeski, zumą« 
wia już u przemysłowców w Czecho-Słowaczy= 
snie betonowe słupy: różnej wielkości, mające 
oznaczać granicę na Śląsku pomiędzy Polską a 
Czecho-Słow aczyzuą, 


ZJAZD UNIFIKACYJNY 

Na podstawie uchwały zarządów partyjnych 
PPS'i PPSD zwołany został Lu niedzielę 20-go 
lutego 1921 o godz. 10 przed południem w sali 
Lomu Robotniczego w Dąbrowie wspólny zjazd 
PPS i PPSD z następującym porządkiewa 
dziennym: 

1) Wybór prezydyum i komisyi, 

%) Połączenie obu partyi w jedną partyę w. 
Czecho-Słowaczyźnie, 

3) Uchwalenie programu rartyjnego i taktyki 
partyjnej, jakoteż į stosunku do innych partyji 
i do Międzynarodówki, , 

& Prasa jpartyina, 

5) Wybór zarządu partyjnego j komisyi kom~ 
trolującej, x 

6) Różne 


»Q900 <a 


Jakiż rezultat usiłowań około kultury muzy- 
cznej w Krakowie powstał po pracy kanonika 
Sierakowskiego? Najaważniejszy ten, ża on 
pierwszy ,po rozpadnięciu się wielkiej muzyki 
złotego wieku, po zamarciu tradycyi i smaku 
imuzycznego pozostałego po liorantystach, fun- 
duje nowy okres w dziejach muzycznych Krako- 
ma, który przetrwał do naszych czasów, Jego ini 
cyatywą stworzona szkołą śpiewu, dostarczą 
wielu znakomitych śpiewaków; jego inicyatywą 
stworzone chóry ji orkiestra, aby „„exekwować'* 
kantaty. On troszczy się o bibliotekę muzyczną 
katedry wawelskiej, z której potem długi cząs 
korzystano, wykonując rozmaite utwory na o- 
mę czasy frapujące nowością, przez co zbliżała 
się sztuka muzyczna Mrakbwa do źródeł kultu: 
ry zachodniej, 

Tak więc ks, Sierakowski stanąt na przełomie 
dziejów, urodzony w wolności, znał tradycye 
muzyczne stolicy Jagiellonów, patrzał na ko- 
nanie i śmierć Ojczyzny — i rozpad Sspoleczny, 
a z nim upadek sztuki muzycznej — umierał w. 
niewoli. « 

Ks. Waclaw trafił na kiepskie czasy „czego 
nieraz bolesny dowód oczy jezo sposirzedz mu- 
siały, kiedy chodząc po ustronnych dzielnicach 
miasta, okna ubogich mieszkań, arkuszami dzieł 
saoich poiepione spotykai", 

Oto obraz nędzy w jakiej znaleźli się miesz- 
kańcy Krakowa, którzy przeżyli nawalnicę dzie- 
jong, w okręgu której znalazł się Kraków. 

Prawdziwa to tragedya, ostatnie lata żywoła 
ks, Wacława, tragedya czystej į czynnej duszy, 
zagrana na sercu biednego artysty przez e|.okę, 

Umierając nie widział ks, Sierakowski swego 
następcy, a jednak tam na Wawelu, w Akropo- 
lisie polskim siedział już rówiesnik ks, Wacła- 
wa, Dominik Gorączkień icz, organistą waiwiel=. 
ski, kióry miał przekazać swemu synowi. tra- 
dycye Ls. Sierakowskiego. 


fCiąg dalszy nastąpi), 


W piatek, 11 bm, obrzdowała krak. Rada Ro- 


botnicza nad sprawą grożącego Strejku Kkoleja- 


rzy w Polsce, oraz nad kwestyą zatargu Związ* 
ku Zaw, Robotników rolnych ze Związkiem Zie- 
mian. 

Tow. Jaioszewski, imieniem Centralnej ko- 
misyi zawodowej, przedstawił stan obu spraw, 
zaznaczając, że strejk kolejarzy i robotników 
rolnych byłby katastrofą dia społeczeństwa, do 
czego z?rganizowaną kłasa robotnicza dopuścić 
nie może, Potężne związki kolejarzy i robotni- 
ków iolnych są znienawidzone przez reakcyę, 
która pwaznie sprowokować strejki, by je nastę- 
pnie siłą zdusić, a wreszcie zniszczyć niewygo* 
dne jej organizzcye, O ile rząd poczynił wysił- 
ki celem złagodzenia zatargu między robotni- 
kami rolnymi a obszarnikami, o tyle wobec ko- 
leja.zy rząd zajmuje sianowisko drażniące, Qd 
września bowiem ciągnie się sprawa uregulo- 
wania postulatów kolejarzy i do dziś załatwio- 
ną nie jest, dzięki niezrozumiałemu oporowi i 
przewlekaniu ze strony rządu, Stanowisko rzą- 
du wywołuje ogromne rozgoryczenie wśród ko- 
lejarzy, eo grozi wybuchem strejku. Klasa robo- 
tnicza użyje jednak wszelkich wysiłków, by 
wpiynąć na rząd w kierunku załatwienia spra- 
wy kez sirejsu, Gdyby jednak reakcya, która 
Sądzi, że w razje sirejku, przeciw kolejarzom 
mwróci się opinia klasy robotniczej, strejk ten 
spowodowała, cały proletąryat polski zotgani* 
zdwany, widzące zagrożone w Swym bycie naj- 
silnjcjysze organjzacye zawodowe, st.nie soll- 
darnie w Obronie krzywdzonych, 

Tmieniem Związku zaw. kolejarzy tow. Gry- 
lows] przedstawił faktyczny stan zatargu. Ko- 
lejarze w nadzwyczaj ciężkiem znajdują się po- 
łożeniu, Nietyiko rząd i burżuazyę mają prze- 
eiw sobie, ale i reakcya stara się całe spole- 
czeństwo przeciw nim żwrócjć, 

Postulaty kolejarzy są naiury ekonomicznej 
oraz dutyczą atrybucyj związku zawodowego, 
Przez parę niiesięcy ostatnich zeszłego roku 
kolejarze nie otrzymywali mąki i chleba kon- 
tyngentowego. Za zaległe przydziały 1927 wa- 
gonów, pracownicy żądają odszkodowania pie* 
niężnego. Następnie idą żędania automatyczne. 
go siosowania mnożnika drożyżnianego, zanie- 
chania represyj wobec strejkujących, pragma- 
tyki służbowej, statutu emerytalnego, uznania 
Związku, jako reprezentacyj kolejarzy, opłaty 
przez rząd wpisów szkolnych za dzieci koleją- 
rzy itd. (W b, Konyresówce, gdzie przeważnie 
są szkoły prywatne, wpis za jedno dziecko wy- 
nosi rocznie 12.060 maiek!). Płace kolejarzy, od 
zwykłego pracownika do wyższych urzędników, 
wynoszą 20UU do 10.000 marek, Pensya emery- 
talna (urzędnika) wynosi 300 marek, Rząd zer- 
wał kontrakt ze Związkiem kooperatyw kolejo- 
wych, który miał wyłączne pawo rozdzielania 
artykułów koniyngentowych į utworzył drugą 
ccniralę w Poznaniu, Następstwem tego prote- 
gowanie przez rząd konsumów o małej ilości 
członków endeckjch, ij podniecanie rozgorycze* 
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Krakowska Rada Robotnicza w sprawie 
grożącego strejku kolejarzy 


nia wśród pracowników, A już koroną tych 
wszystkich dolegliwości to tendencya rządu, a 
zwłaszcza obecnego ministra, Jasińskiego, de 
ukrócenia praw Związku zawodowego koleja- 
rzy, liczącego 90.060 członków, a protegowanie 
nędznych związków endeckich, Toteż Zarząd 
główny wraz z przedstawicielami Zarządów o- 
kięgowych i sekcyi centralnych na posiedzeniu 
7 lutego, powziąt uchwałę, którą do załatwie- 
nia przedłożył rządowi z terminem do 7 marca, 
Jeieli do tej pory sprawa załatwicną mie z0- 
stanie, pracownicy Staną do strejsu. 

Po dyskusyj, w której zabierali głos tow, Heu- 
peiger, Popławski, Bednarczyk i Jasiński, u- 
thwalono odpowiednią rezołucyę, która przed- 
łożoną zostanie niedzielnemu zgromadzeniu lu- 
dowemu, : 

Następnie tow. Jaroszewski omówił sprawę 
internowanych w Dąbiu i innych obozach, ko- 
rmaunistów, którzy bez sądu trzymani w okro- 
pnych żyją warunkach, Wielu bez ciepłej odzie- 
ży w zimnych barakach ginie dziesiątkami 
dziennie z wyczerpania i przeziębienia, 

W sprawie tej uchwalono jednomyślnie rezo- 
lucyę, w której Rada Robotnicza wzywa posłów 
PPS, by na najbliższem posiedzeniu Sejmu 
wnieśli interpelacyę do rządu i poczynili stara- 
nia celem wyłonienia komisyj sejmowej dla 
zbadania stosunków w oksSzach internowanych, 

Tow. Dr Rosenzweig odczytał pismo prezy- 
dyum miasta w spuawie mieszkaniowego urzę” 
du rozjenczego w Krakowie, Proponowana 
przez Wydział Rady lista kandydatów na ław- 
ników urzędu rozjemczego ze strony lokaito* 
rów Rada zatwierdziłą, 

W końcu tow. Dr Józef Drekner podał do 
wiadomości Rady, że w najbliższym czasie po- 
wstanie w Krakowie rototniczy Bank azcyjny 
zjednoczonych kocperatyw, 

Statut banku został już przez rząd zatwier- 
dzony, Będzie to nowa potężna instyiucya go- 
spodarcza zorganizowanej polskiej klasy robo- 
tniczej į zapewne dozna silnazo popacia jak 
najszerszych mas prołetąryatu. W sprawie ban- 
ku odbędzie się niebawem -konferencya Koope- 
ratyw robotniczych ze związkiem stowarzyszeń 
zawodowych, Oświadczenie to przyjęto gromki- 
mi oklaskami, 
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M. Epicod: KsiATE jawor Łukrecyt Orpa). 
ill Epizod: EGWATATEK (era Bolszaw. Gua w Rosyi). 


Wszystkie trzy ep zedy stanawią jeuen program. — W roli giownaj Konrad VEICHT. 
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(Wspomnienia jeńca z niewoli rosyjskiej) 


Ten nastrój świąteczny dziecięcej wesołości i 
zapoiunienig o wszelkich troskach powszednich, 
który tak jest charakterystyczny dlą tych du: 
życi dzieci, jakimi umieją- być :uińczycy, towa- 
rzyszy! nam stale od granicy w głąb Aiandiżuryij, 
aż do jej s.clicy Charbina, i twosżył jaskrawy 
konirsst w niepewnem po.ożeniemio gromadki 
poiskich tulaczów i z nastrojem umyslów na- 
szych, załobnym i trwożnym. Mys: o naszych to- 
waszyszach, którzy pozostali daleko poza nami 
w ciężkiej opresyi i nieiasce, zrożnego i dysząs 
cego nienawiścią i zemstą Humu powstańczych 
oddziaiów, kióre się już w owej chwili polączyć 
Dniusjały z regularną armią sowiecką, wreszcie 
nasze własne ciężkie położenie, wszystko to ra- 
żem nic pozwalało nam zrazu poalać „ię caą 
duszę wrażeniom, płynącym ku nam od tego no- 
wegu dla nas i interesującego świata. I'rze,echa=* 
lsmy łańcuch uzikich i skalistych gór Chinga- 
Nu, jazecinający z północy na po.udnie zathos 
dnią część Móndżuryi. Lina koiei wschodnio- 
chińskiej przebiega skróś te góry niezmiernie 
kudszlow nie, tworząc po ich stokach wielokro- 


tne pętle į gwałtowne skręty; pociąg wspina się 
nieraz pod same nagie szczyty, by znów z zawro- 
tną szybkością, zdążać w dół, zanurzać się w le- 
sistych dolinach, znikać w długich *+uneiach, i 
wybiegać znów po drugiej stronie na ncwe Stos 
ki i szczyty, Z gór LUhinganu stoczyliśmy się na 
bez końca rozległą, w części steponą, w części 
uprawną płaszczyznę mandżurską, po której 
biegli:my aż do Charbina. W Charbinie znów 
znaieźlismy to salno, co we wszystkich miastach 
chińskich, które pozostały poza nami, tyiko na 
większą skalę: huczną weso.ość świąteczną, 
mnogość jaskrawych barw, procesye masek ze 
świętym smokiem, potwornie hałaśliwą muzy- 
kę, huk nieustanny — dniem i nocą — wykucha- 
jących żabek... Charbin to duże miasto handło- 
we, w jednej trzeciej części europejskie, w dwu 
trzecich ch.ńhskie, Europejska dzielnica nie od- 
znacza się niczem szczegó!nein, an: pięknem, — 
Przeciwnie: szare, w koszarowym stylu zbudos 
Wane, wielkie gniachy banków, zarządu koiei 
mseliodnio chińskiej, konzulatów zagranicznych 
państw i wielkich handlowych firm rosyjskich, 
czynią wrażenie monotonnej i nużącej jedno- 
Stajności. 

ža to chińska dzielnica — to cały ów barwny, 
bajeczny dla nas wschód! Labirynt wąskich i 
krzyzujących się co krok i najniespodziewaniej 
uliczek — wsiod acmaów z drzewa i gliny bez 
okien, obAieg.Gn;chn pauzekacymi tagami, 0 zio- 
tych lub czarn ch napisach, zawieszonych na 
diugich, misternie rzezanych masstach, dasht 
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UWAGI 


O popisie p. Giąb'ńskiego 


O popisie sejmowym posia Głąbińskiego pisze 
warszawski „Kuryer Pulski“: „A 

„P. Głabiński miał znowu nieszczęśliwy dzie?! 
Nie miewa zresztą innych. Jak każdy lichy grach | 
ma zawsze pecha. Z odwagą, godną lepsz% 
sprawy, zaczepił gracza takiego, jak posei Da 
szyński, który w ciągu kilku minut, bez wysilki 
z łagodnym, pobłażiiwym uśmiechem polot 
nieszczęśliwego leadera narodowej demokraty 
na obie łopatki... Tej pobłażliwości zawdź.ęczA 
zapewne p. Głą'niński, że na jego replikę IK 
z dawnych jego galicyjskich kolegów nie oup® 
wiedział w Sejmie, jak to Koło polskie w Wie” 
dniu zmus ło p. Giąbińskiego do zostania austryg 
ckim ministrem. „Trzymaliśmy go za poły 
surduta — żartował wowczas uowcipny czone 


że nam poy zostaiy w rękach“, ! 
Budująca historya, klórą opowiedział Sejmow! | 
poseł Hausner, iak to p. Głąbiński w trosce 9 


całość caratu oskarżał władze austryckie o PO |] 


maganie „rewolucyonistom* polskim, dokonaja 
pogromu „ekscelency: Gąvińskiego". Lepiej U 
się udaio pogrążyć przyjaciela partyjnego a sŁCŁĘ” 
śliwego w swoim czasie konkurenta do të | 
skarbu. 


Niby to broniąc p. Wł. Grabskiego i przył?” | 
czając na usprawiedliwienie zupełną jego Def | 
silność w rządzie, wykazał takie grzechy gosp® | 


darki finansowej p. Giaoskiego, że lepiejby też9 
nawet Diamand nie zrobił, Strzeż nas, boże, 
przyjaciół —— możę sobie powiedzieć poczciw 
p. Wiadysław, który nawet obronić się nie mwi 
prawa wobec zarzutów, iumnażdżących «= sweg 
prezesa“, 


Tak ziośliwie obrabia ex-ekscelencyę orga” | 


zgoła nie robotn czy... 


A teraz o jednym kwiatku z mowy p. Głąbii” | 


skiego. 


W toku swojego przemówienia p. Gląbiński | 


pomiędzy innemi opowiadał, że tow. Daszyńsk 


należał do niemieekiej partyi socyalistycznćj | 
i że posłowie Daszyński i Hausner na jedyne! | 
posiedzeniu Ná N, na kiórem był mowva, DA" | 
zwali go zdrajcą Austiyi i wołali, że powiniel | 


być powieszony. 


Poseł tow. Daszyński prostuje słowa Głąbiń* | 


skiego, jakoby socyahści poiscy w parlamencie 
ausiryackim należeli do memieckiej partyi 50 


mj 


gaman | zaw ZWZ "| 


domów o brzegach wywiniętych ku górze, rze“ 
zanych w smoki, maski, potwory i rzęsiscie 2ł0% 
conych, — krwista czerwień, jadowity gry” 
szpan, wesołą ultramaryna, głęboka czerń i zło” 
to, wszędzie złoto: na dachach, ścianach, fl4 
gach, naiepkach: oto chińska dzielnica w Cha!“ 
binie i chińskie miasto zresztą wszędzie w CH” 
nach.. Jeszcze tłum uliczny: chinki, o wymalo” 
lanych grubo twarzyczkach, skosnych czarnych 
oczach i kunsztownych fryzurach, w których 0° 
bowiązkowo sztuczne kwiaty, o nóżkach nialeń” 
kich, uwięzionych od dziecka na całe życie 
tychsamych trzewiczkach, — odziane w jedbwa” 
Re, bogato i pstro haftowane kaftany i czarn 
szerok.e szarawary, siedzą jak porcelanowe 
gurki w „rykszach* ozyli ręcznych wózkach n% 
dwóch ko.ach, które cagną „kulisi“ — brudno 
nędzni, krzyczący, spoceni i wiecznie zasapał”* 
Tam znów bogaty eugrosista - kupidc chińczy 5» 
chyba milioner, w bajecznem futrze z koinie” 
rzem bobrowyim lub sobolowym, w czarnej je, 
dwabnej mycce na glowie, jedzie w oszklone 
angielskiej karecie, ciągnionej przez dwa SpA” 
sione, jak on sam, kare konie, — poważny, Szty” 
mny, jak posąg lub mumia... Na koźle woźnica 
i lokaj, w ogromnych, „szubach* ij błyszczącyć 
cylLnirach., Róój; przechodniów chińczy ków 
czarnych, jedwabnych, grubo watowanyci cha 
latach biegnie, pędzi tu 1 tam, kizykliwy, west” 
ły, rezspiewany swiątecznie, 

stagg daiszy zastąpił 


K || 
komisyi pariameniarnej Koła — ale tak się rw | 


| 
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cyalistycznej; wchodzili oni tylko w skład fede- 
racyi au»tryackich posłów socyalistycznych, do 
której naieżeli Czesi, Rusini, Włosi, Niemcy 
i poiacy. Co zaś do rzekomej sceny na posie- 
dzeniu NKN, to nie jest prawdą, jakoby zarzu- 
ci} posłowi Giąbińskiemu zdradę Austryi, gdyż 
miaby mu do zarzucenia tylko służbę Austryi, 
nnnistrowamie jej. 


Towarzysze! Towarzyszki! 
Obywatele! Obywatelki I 


W niedzielę 13 lutego 1921 r. o godz. 10 przed- 
południem oawuęaaia się w salı Teatru Powszechnego, 
ulica riajska 


WIEC PUBLICZNY 


z porządkiem dziennym: 


Niebezpieczeństwo strejku kolejowego w Polsce. 
Nieudo.na polityka rządu, zaniedbania aprowi- 
zacyjne oraz lekceważące traktowanie słusznych 
postulatów kolejowych mogą doprowadzic w dniach 
na.bliższych 00 powszechnego strejku kolejowego. 
Sprawa kolejarzy jest Sprawą ogołu robotnicze- 
go, a możiiwość wybuchu strejku koiejowego 
w na wyższym stopniu interesuje całą klasę robo- 
tniczą, dotyka jej na żywotnie,szych interesów. 
Musimy więc omówić przyczyny obecnego stanu 
oraz zażądać stanowczo, by rząd przez swe nie- 
przychylne dla kolejarzy stanowisko nie pchał ich 
tio akcyi iax niepożądanej i niecezpieczaej zarówno 
dla panstwa jak i dia kiasy robotniczej. 
Przybądźcie masowo na zgromadzenie ! 
Kraxowska Rada Robotnicza PPS. 


|— m r 


Do Nauczycielstwa Polskiego 
w Brazylii 


Pod tym tytułem ogłasza pani Ż. 
Rawiczowa list w prasie polsko-bra- 
zylijskiej, który z niewielkiemi stre- 
szczeniami powtarzamyż 


Czytając pisma z Polski spotkałam się 2 
wznuianką, iż w Krakowie wychodzi miesięcznik 
dia mlodzieży „Orli Lot", jest to organ Sekcyi 
kół krajoznawczych. Przyszło mi na myśl, ile 
trudów poboszą w Polsce przodownicy oświaty, 
pomimo wojny, aby dziatwie naszej ułatwić 
rozwój umys.u i serca. A czyż my tu na obczy- 
Źnie nie moglibyśmy dopomódz im w tej pracy, 
nie moglibysmy nawiązać z nimi stosunków? 

Przypuszczam, że przy Tow. Szkoły Ludowej 
w Brazylii — mogłoby zawiązać się Tow. Przy* 
rodnicze na Parang ze stopniowem przyłącza: 
niem grup z innych stanów, 1akie Tomarzystwo 
mog.oby zająć się dostarczaniem zbicrów do 
muzeów i pymocy nauxowych do szkół w Polsce. 


Są tu w Brazylii fachowi nauczyciele Polacy, 
którzy wiedzą jak się urządza tablice poglądo* 
we do szkół; do takich tablic. przydałyby się ode 
powiednie zbiory roślin, wykopalisk, łupków 
drzewa i kamienia oraz wiele inn. Bogata flora 
i fauna miejscowa dostarczy materyału na prze* 
Śliczne zielniki przyrodnicze oraz zielniki ozdo* 
bne do malarstwa dekoracyjnego, 

Do gabinetów zoologicznych w Polśce przyda- 
łyby się tutejsze okazy ptaków, zwierząt, węży, 
żmij, kolekcye motyli; ćmy liszki i kokony. 

U mnóstwa osób znajdują się prywatnie zbio- 
ry muzealne, przydalyby się również fotografie 
z życia tutejszej kolonii i z życia brazylijskiego. 

Takie fotografie iniałyby rozległy użytek i mo 
głyby służyć do ilustrowania podręczników 
szkoinych i pogadanek o narodach i krajach, 

Nauczyciele tutejsi robiąc zbiory mogliby się 
posiugiwać dziecmi, dla których takie zajęcie 
bytoby lekcyą pogiądową z przyrody. 

Przypusze zam również, że w obecnym składzie 
Inteligencyi polskiej zamieszkałej w Kurytybie, 
znalaziy by się jednosiki zdolne į chętne — 2 


NA 


pod pióra których wyszłyby książeczki popular- 
ne dia miejscowych biblioteczek, 

Sądzę, że Konsułat Polski w Kurytybie nie od- 
mówiiby pomocy w pośrednictwie z Polską, a 
panowie czlonkowie konsulatu w objazdach 
swoich zechcą zachęcać kolonię polską do współ 
pracy z ludźmi, którzyby się tem wszystujem za“ 
jai Ń 
& + PF d 

Wszelkie uwagi co do swojego projektu prósi 
autorka przesyłać do redakcyj „Switu“ w Ku- 
rytybie, 


Z sali sądowej 


Kraków, 13 lutego. 


O nieposłuszeństwo 


W sądzie wojskowym przy ul. Montelupich 
odbyła się wczoraj rozprawa przeciwko szereg. 
Józefowi Wyrwie. Wedłe aktu oskarżenia Wyrwa 
dnia 26 kwietnia 1920, wezwany przez sierżanta 
Józefa Biasonia do oddania mu ukionu wojsko 
wego, nie tylko wezwaniu zadość nie uczynił, 
ale owszem zelżył słownie sierżanta i kopnął 
go nogą. 

Po przeprowadzonej rozprawie trybunał skwa« 
lifikował postępek Wyrwy, jako obrazę starsze» 
go w stopniu i czynne tarynięcie się na prze- 
łożonego i skazał oskarżonego na 1 rok więzie- 
nia. 


Urzędnik pocztowy przed sądem 


W krakowskim sądzie okręgowym karnym 
przed lawą przysięgłych odbyła się wczoraj roz- 
prawa przeciw Włodzimierzowi Korczyńskiemu, 
pocztmistrzowi w Zaborowie, oskarżonemu 
o zbrodnię nadużycia władzy urzędowej, 

Według aktu oskarżenia, Korczyński w czasie 
od czerwca do hstopada 1917 r. miał wypłacić 
inż. Irzykowskiemu, za ętemu rzekomo przy ree 
gulacyi Wisiy, na 34 przekazy łączną kwotę 
33.300 kor. | 

Oskarżony tłómaczył się, że w urzędzie zgło- 
sił się nieznany mu przedie:n mężczyzna i przed 
stawiwszy się jako inż. irzykowski, zawiadomił, 
że z Taruowa będą przysłane pod jego adresem 
przekazy na większe kwoty, Wskutek tego Kere 
czyński zażądał z urzędu pocztowego w Bochni 
znaczniejszej gctówki, gdyż urząd w Zaborowie 
według instrukcyi miał posiadać tylko 1500 K. 
Lzykowsui miał się poźniej zgiaszać o wypłatę 
przesłanych pieniędzy, przyczem legitymując się 
lsgiliymacyą urzędniczą, przekazy potwierdzał, 
jak się puźniej okazało, fałszywą pieczęcią re- 
gulacyi Wisiy. Sledztwo wykazało, że przede» 
wszystkiem w Tarnowie kwot na powyższe prze» 
kazy zupełnie nie wpłacano, przekazy zaś były 
sfaszowane, Irzykowski me istniał wcale i, jak 
zeznaii Świadkowie, mężczyzna pod tem nazwi* 
skiem nie z,awiał się wcale w Zaborowie pó 
pieniądze. Ponadto akta wykazały, że Korczyń: 
ski był w przykrych stosunkach majątkowych, 
spowodowanych częściowo kosztami utrzymania 
dwóch synów w szkołach, częściowo zaś przez 
lekkomyślne życie. Lubił się bowiem napić, tak, 
że czasem z powodu stanu nietrzeźwego był nie» 
zdclayim do pełnienia siużby. Przed przeniesie» 
niem do Zuborowa, Korczyński pełnił obowiązki 
pocztinistrza w Suchej i tam już dopuścił się 
gaiego szeregu nadużyć. h 

Pv przeprowadzonej rozprawie sędziowie przy- 
sięgli większością głosow uznali Korczyńskiego 
niewińtnym, a iwybunał na poustawie powyższe» 
go werdyktu uwolni cskarżonego 0a winy i ka y. 


PZ 


Szkoła partyjna 


Poniedziałek 14 lutego: zed. Haecker: Teorya so 
eyalizmu, ez. ll. 

Środa 15 lutego: Dr Mólier: O cłach. 

Piątek 17 lutego: red. Haecker: Teorya socyali- 
zmu, cz. lll. 


Kinoteatr „SZTUKA”, ul. św. jana 


Od dnia 12-go do dnia 18 lutego 1921 


Olbrzymie arcydz.elo według powieści Balsacai 


Serya Il-ga i ostatnia stanowi sama dia siebie odrębną caieść. Ssrya Il-ga 
zaw.era daisze losy Colina, jego walźę z prześladowcami w cnwi, gdy 
p'owadz.li go na giiotynę. 


„GALERNIK" 


Wielki dramat kryminalny w 6 akt. W głównej roli wystąsi niszeównany 
PAwEŁ WEGENEK, Uramaćt tan ażuege WaeluSZY, AGżuszga zachwaci. 


KRONIKA 
vemm 1 
Kraków, 12 lutego. 


Orzanizacya inteligencyi pracu gcei 


Komitet organizacyjny „Zjednoczenia ogólno- 
zawodowego inteligencyi pracującej“ zawiada- 
mia, ża statut przedyskułowany na zgromadze- 
niu poprzedniem, został już wysłany do zatwier» 
dzenia odpowiedniej władzy, Raz w tygodniu 
(we wtorki) odbywać się będą zebraniu poią- 


„Czone z odczytami. Najbliższe odbędzie się we 


wtorek 15 bm. e godz, 7 w czyteini robolni- 
czej (Dunajewskiego 5, iewa oficyna ll p. drzwi 
na lewo), połączone z ouczytem ara A. Miiilera 
p. Ł „Wieś a miasto w dooie dzisiejszej*. Dla 
członków otwarta jest tamże czytelnia pism na 
razie we wtorki, czwartki i soboty od 6 co 9, 
tudzież w niedzielę od 10 do 1 przedposuduiem 
i od 6 do 8 popołudniu. Wszeikich iuformacyi 
w sprawach Otyanizacyjnych udzielać się będzie 
we wtorki przed odczytami od godz, 6/2 wiecz, 


Wywóz metli [ urządzeń biurowych do War. 
szawy. Po zlikwidowaniu HI sekcyj nalmiestni- 
cttwa dla odbudowy kraju į przejęciu agend 
tejże sekcyi przez ministerstwo handiu i prze- 
mysłu w Krakowie, pozostała cala masa biurek, 
szać, stoików i t. p. rzeczy, które zdeponowane 
zostały w jednym 7e składów ministerstwa. — 
Meble te przedstawiające milionową wartość i 
potrzebne w najbiżazej przyszłości do 4 urzędów 
wojewódzkich, niewiadomo na czyje polecenie 
wywozi się do Warszawy pod opieką specyalu 
nie przysłanego urzędnika i konwoju mająccgo 
być dodanym g krakowskiego garmizonu. Dzi- 
%wnym musi sig wydawać wywóz tychże mebli 
do Warszawy wobec przeprowadzonej likwida- 
cyi poszczególnych oddziałów | redukcyj perso 
nalu w poszczególnych ministerstwach, gdzie. 
musiało pozostać sporo biurek i sprzętów da 
urzędowania. Oprócz mebli zabiera Warszawa 
t samochody osobowe, już drugi samochód oso< 
bowy wzięto do Warszawy z byłej sckcyi LIT, 
terag specyalnie przysłany szofer przysposabią 
auio do drogi do wyjazdu do Warszawy. Dy- 
gnitarze warszawscy uważają, że wolno im wye 
wozić z Malopolski co się da, choćby urządze* 
nia biurowe. A kiedv wreszcie po targach j spo- 
rach partyjnych obsadzone uwostaną glówne 
urzedy wojewódzkie, to wtedy będzie lokal, bęa 
dą urzędmcy, a na zrobienie mebli będzie się 
czekało tygodniami lub bajońskie sumy płaci* 
ło za tamdetę, wywiezione zaś z Krakowa me 
ble biurowe będą spoczywaly gdzieś czekając 
swojej kolei. i 

Sprzedaż ryżu dla konsumów. Miejskie maca» 
zżyny aprowizacyjne przy ul. Warszawskiej po- 
siadają znaczny zapas ryżu dobrego gatunku, 
który mogą w dowolnej ilosci sprzedać konsu- 
mom tutejszym w cenie po 84 Mk za 1 kg. 
Konsumy reflektujące na zakupno ryżu winny 
w godzinach urzędowych zgłosić się ao miej- 
skiego biura aprowizacyjnego, gdzie za złoże= 
niem ceny kupna otrzymają asygnatkę na zae 
kupioną ilość rzeczonego towaru. Towar od- 
biorą sobis z miejskich magazynów przy ul. 
Warszawskiej. 

Wyrwicz na „Szarnej kawis*, Na dzisiejszej 
„czarnej kawie“ Syndykatu dziennikarzy Kra= 
kowskich w „Udziaiowej* odtworzy Leon Wyr- 
wicz szereg swych świetnych iypów krakow= 
skich. Ta część publiczności, która wczora! nie 
mogła otrzyinać biletow wsiępu na występ Wyr- 
wicza, będzie mogła powetować to sobie azigiaj. 
W programie dzisiejszej czarnej kawy wystąp:ą 
hadto pp.: Helena Bigot, artystka opery iwow= 
skiej i warszawskiej, Preidi-Ostoja, Ordyńska, 
Relewiez-Ziembińska, Maynuszewski, Akompae 
niuje kapelmistrz p. Baranski. Początek o godz, 
4 popołudniu punktualnie, Bilety do nabycia 
przy kasis w „Uuziaiowej* © 38 popołudniu. 

Odczyt w Muzeum przemysłowem. W poniedzia» 
łek 14 bm. i we środę 16 bm. odbędzie się 
w miejskiem Muzeum przemysiowem ul. Sino* 
ieńsk L. 9 ouczyt inż. Sajewicza „Przemysł 
włokienniczy” cz. LII i AV (tkaciwo i aprelura), 

Drugi koncert J. Lacaowskiej, eniuzyastycznie 
przez krakowską publikę przyjętej prumauowny, 
odbędzie się w miedzieię 44 b. m. W Sali Sokoła, 
Znaczna część biletów jest już rozkupiona, šou. 
cert afiszowahym nie będzie. Bilety sprzedaje 
rma J. Rudnicki, lania A B. 

Wieczór tanca i muzyki: (Zofia Pflanz, S. Tala- 
rico, K. Czop Umlaulowa) odbędzie się czs, tj, 
w niedzieię 13 b. n W sali Sokola. Reszta bia 
łetow do nabyc OU gout 6 wieczuć uray Kasie 
w Sokole: 


TYLKO Kori CELS 


Maszynista-Związkowiec, organ rontralacj 
zekcyj parowozowej Związku zawo 'owego pra- 
zawników kolejowych Rzeczypospolitej polskiej, 
Warszawa, Długa Nr 19. Zeszyt « ma siąca Iu- 
tego zawiera pomiędzy innemi źródłowy arty- 
kuj inż, SL. Felsza o „Wyzyskaniu parowozów *. 
Zarówno ze wzgiędu na sam temai, jak i na je- 
go ujecie artykuł ten powinien spotkać się z 
nalezytem rczpowszechnieniem į zrozumjecjem 
i zainteresować nietylko środow sko kolejowe. 
Autcr wskazuje tutaj drogi do pobeawy i św.ad- 
czy o wyisikach, na jakie pomimo bardzo mie 
sruzyjających warunków zdobywamy się, aby 
trudności transportowe przezwyciężyć, Nie wa- 
d'i.cby wcale, by liczni nie zaws'e zaś powo'a- 
ni krytycy, zechcieii się zapoznać z obficie ze- 
branym tu materyałemm, zanim wyrokować bę- 
dą. Szereg niniejszych artykułów i wzmiade« 
araz dział uizędowy Œ. S. P. uzupełnia treść 
tege zeszytu wydawnictwa, prowadzonego ja- 
modzielnie przez wymienioną orzanizacyę %4 
wodową, 

Włamanie. Onegda'szej nocy przytrzymał po: 
sterunkowy policyi ma placu Nowym na Kazi- 
mierzu Zygmunta Teppera l. 24, w chwili, gdy 
niósł worek z wielką ilością skóry. Okaza:0 się, 
że skóry te pochodzą z kradzieży, dokonanej 
w skiadzie skór przy uq. Dietla L. 53. Tepper, 
jak wykazaiy dochoazenia, w towarzystwie kilk u 
spólników wiaimuł się przez okno do bóżnicy 
sąs adu,ącei ze składem, a stąd przez tylue 
drzwi dostał się do składu, W godzinę później 
po ujęciu u Teopera napotkał posterunkowy Łęcki 
„drugiego mężczyznę wspólnika TevoDera, niosą- 
cego również toboł ze skorami. Męzczyzna ów 
jednak na widok poiicyauta porzucił tobół 
i zbiegł, Od obydwóch złoaziei odebrano 34 skór 
na wierzeny wartości kilkadziesiąt tysięcy ina 
rek. Na miejscu popeinionej kradzieży znale- 
ziono narzędzia do wiamania jak i dużą sztabę 
żelazną, dwie piłki i inue przybory. 

Kradzież rowaiu. W Podyótzu wczoraj rano 
skrauziono rower p. lgnacemu Landauowi. Ro- 
wer ten skradz ono z magazynu. Jako sprawcow 
kradziezy aresztwwauo 16 letnich chiopców Wła- 
dysława Hedzio i Tadeusza Francuza. Rower 
przedstawiai warto-ć 10.000 mk. 

Udebrana bieiizna pocnosząca z kradzieży. One- 
gda, pizylzymano na iargu tande tayu Juzefa 
Wojtowicza i odebrano mu piecak, w ktorym 
znajtowała się bel zna męska i damska, pocho- 
dząca z kradzieży, Rzeczy są do odebrania „pod 
Telegratem*, 

Kradzieże. Na dworeu kolejowym w Krakowie 
przyitr ymano 16-1etniego Józefa Moceeka, który 
skradł z kieszeni Pictrowi Gutasowi portfel, 
zawierarący 2000 Mp 1 uosumenta, — Na targu 
w Rynku glownym kobiecie wiejskiej Zofii Ko- 
zerowej skrada Źotią Nowakowska KoOsZzYCZeK, 
zawierający 7U jaj. 


Omyłka druku. W artykule wczorajszym o pre- 
zyuencie Wiisonie w kcńsowejn, zdaniu winno 
Łyć mie: „gest wysuwający*, lecz w zymajęDy. 

— 0 9 0 — 


Z POLSKI 


W sprawie aresztowania tow. Kwasnyci. 
Przed 6 itygodnianu aresztowano we Lwowie 
sekretarza ukraińskiej pariyj socyalro-demo- 
kraiycznej į współpracownika „Wperedu*”, tow. 
dana MKwasnycię. Aresztowanie nastapilo z ra- 
mienia wojskowości, bowiem tow. Kwasnyc.e 
cdstawiono do Il. oddziału DOG, skąd po kilku 
dniach odstawiono go do Warszawy i osadzono 
w X. pawilonie.Na interwencyę zarządu partyi 
major Filipkowski, szef II, oddz. DOG. we Lwo- 
wie oświadczył, że sprawa Kwasnyci została 
oddana cywilnej prokuratoru i że w najbł:ż- 
szych dniach urokuratorya sprowadzi Kwasny- 
cię do Lwowa. Tymczasem prokuratorya o- 
świadcza, że niema żadnej podszawy do ściga- 
nia Kwastycię, bv z przedłożunych jej aktów 
mie dopatrzyła się niczego karyzodnego. — Tak 
więc i wojskowość j tywilne władze wyrzeka- 
ją się Kwasuvci, a on nadal siedzi w X. pawi- 
łonie i oczekuje sprawiedliwości. Czvż nie znaj- 
dzie się jakakolwiek władza — cywilna lub woj- 
skowa — która zainteresowałaby się ta sprawą 
przynależności aresztowanego? 


Kangar „a GRIZA UL ŚdraGiom 15, WsS=A-V.5 W, ©, UL 
Dziś i codziennie. 


NA DRAGA 


- uskdz HOC W SERBI 1903 REKU. 
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TYLKO ARvTAI CZASI 


A dramat rewolucyjny w 7 częściach. 


W roli tyiułowej siynna artystka nie- 
pospolitej urouy 


smo MAGJA SONJA, oso 


Z ruchu robotniczego w Trzebini, Ze Związku 
zawodowego nietalowców w Trzebini otrzylmu- 
jemy następującą notatkę: Mimo wielkich prze- 
szkód stawianych ze strony czarnej reakcyi s0- 
cyalistycznemu ruchowi robotniczemu, świado- 
mość klasowa coraz szersze przenika masy, sku- 
piając je w silnych i solidarnych organizacyach 
zawodowych i politycznych, Proletaryat trze- 
biński wywalczył sobie swem głębokiem: uświa- 
domieniem socyalistycznem j karnością uznanie 
i poważanie, Walcząc z reakcyą, stawiającą tru- 
dności rozwojowi ruchu robotniczego, staczając 
uciążliwą, szarą walkę codzienną o ludzkie wa- 
runki pracy i płacy zerganizowany proletaryat 
tutejszy nie zaniedbał ideowej, kszta cącej pracy 
nad uświadomieniem socyalistycznern towarzy” 
szy. Rok ubiegły zaznaczył się wzmożoną pracą 
oświatową. Urządzono wiele zgromadzeń i kon- 
ferencyi, poświęconych sprawom politycznym; 
prócz tego szereg odczytów, pogadanek itd., na 
których wykiadali wybitni prelegenci miejscowi 
i zamiejscowi, jak tow. Żuławski, Reger, Kle- 
mensiewicz, dr. Bobrowski, patryarchą socyali- 
zmu Limanowski, dr Muller, Topinek, Dr Dro- 
bner, dr Bribram, Stańczyk, Lizak t w. i. Ogni- 
skamii pracy uświadamiającej i kulturalnej jest 
Dom Robotniczy. Na posiedzeniu zarządu Zwią* 
zku miejscowego metalow ców, po przyjęciu spra 
wozdanią kasowego złożonego przez tow. Piatiai- 
sa, dyskutowano właśnie nad sprawą Domu Ro- 
botniczego, na którym ciąży jeszcze dług 28.000 
mk, Postanowiono dążyć wszelkimi sami do 
spiacenia d.ugu, by wreszcie Dom Robotniczy 
stał się zupełną własnością proletaryatu, gdzie 
ogniskuje się całe życie oświatowe i polityczne 
robotników trzebińskich, gdzie kuje się broń, 
ksztalcąc umysiy i serca prolełtaryuszy waiczą- 
cych o wyzwolenie z pęt kapitalizmu i klerykał- 
nej reakcyi. Konieczne są ofiary i nie wątpiny, 
że ogół uswiadomionego, zorganizowanego pro- 
letaryatu w Trzebini pośpieszy z-ofiarną pomo- 
cą i umożiiwi zarządowi Związku ztikaidowa” 
nie ciążącego dugu. 

Ponkcvonarvusz» państvówi powiatu p'l- 
znenskleco zepytuią p. Miniswa apruwizacyi, 
kiedy otezymaią należne jm za czas od 1 lipca 
2980 r. deputaty? 

Pożary w Warszawie. Wedle danych statysty- 
cznych w roku 192 20 było w Warszawie poża- 
rów bardzo dużycu 13, uużych 13, Średnicn 25, 
maiych 5.1. 


Porzła in Grodna. Ministeratwo poczt zezwoli- 
ło Ba przyjmowanie paczek Dez wartosci do wa- 
giń kg, ze środkami :ekatrskiemi į uuaiervałami 
opatrunkoww:ni oraz z ksążkami szkolnemi do 
urzędu poczwwego urudno. Jedan nadawca mo- 
te uadać dziennie 3 takie paczki. 

—900— 


Z ZAGRANICY 


Zgon generala Kuropatkina, Słynny generał 
rosyjski, naczelny wódz w wojnie z Japonią, 
zmarł w wieku 73 lat, Karyerę wojskową roz 
począł w r. 1864, waicząc w Azyj centralnej 
przy zdobyciu Tu:kiestanu, W wojnie rosyjsko- 
tureckiej w r, 1848 był szelem sztabu generała 
Skobeiewa i przy przejściu przez Szybkę został 
ciężko ranny, W r. 1897 został ministrem woj- 
ny i organizował a mię rosyjską do wojny na 
froncje zachodnim z Niemcami i Austryg, Gdy 
wybuchła wojna z Japonią, której Kuropatkin 
był przeciwnikiem, obiął początkowo pod admi- 
rałem Aleksjejewem, a potem Samodzielnie na- 


Śr, 36 


czelne dowództwo. Tu jego sława, ugruniowana 
na teoretycznych dziełach wojskowych, przy” 
szłą: pod Lisoljanem, a potem pod Mukdenem 
został zupełnie pobity, wskutek czego został z 
Mandżuryj odwolany, W wielkiej wojnie był 
pizez jakiś czas komndantern jdnej armii, nie 
odznaczył się jednak wybitnie. Ostatnie lata 
życia spędził w swych dobrach w okolicy Psko- 
Wa 
—900— 
REPERTUAR 


Teats fm. Jui. Stowackiegy 
Niedziela pop.: „Teatr cudowności“ i „Sługa dwóch 
panów”, wieczorem: „Zuiuie.z królowej Madaga- 
skatu”. 


Teatr „Bagatela 
Niedziela popołudniu: „Mandaryn Wu'; 
wieczór: „Dobrze skrojony frak“, 
Poniedziałek: „Bogaty wujaszek" (wysięp Raz, 
Kanunskitgo). 
Teatr powszechny 
Niedziela pop.: „Księżniczka Czardasza*, wiecz.: 
„homeo i Julia", 
Operetka w Nowościach 
Niedziela popołudniu’ „Prymas cyganów”; 
wieczór: „Dziewczę z kElolandyi", 
Por iedziałek: „Mitość cygaliska", 
Wtorek: „Ntułość cygańska", ` 
Wykiaúy w Domu artystów (plac św, Ducha) 
w zarz zie krakowskieno Zwiazku literatów 
Poczatek o godz. 8 wieczór, 
Nieldzieła: J. Flach: „Rycerskość wobec dam 
w świetle wieków". 
Poniedzinie : Jau Łietrzycki: „Włoski teatr del 
arie“. 
Kollegium wykładów naukowych (Rynek głiwny 
Linia A-B L 39) 
Poniedziałek: dyr. Muzeum nar. Dr Feliks Kopera: 
Michał Anioi (z obrazami świetiny m), 
Qdczyty w Muzeum przemysłowem im. dra 
Baranieckiegos 
Poniedziałek 14: Inż. Zygmunt Sajewiez: Prze- 
mysł włókienniczy. (Tkactwo). Część III. 
Środa 16: Inż. Zygmw.t Sajewicz: Przemysł 
włókienniczy (Apretura tkanin), Część IV. 


Przegląd gospodarczy 


Spęd bydła. Na targ od 5 do 11 lutego b. r. 
Spedzono bydia rovatego 732, cieląt 982, nieroga- 
c:zny 1171, razem 2385 zwierząt. Piacono za 1 ce- 
tnar metryczny zywej Wagi: buhaje od 6500 de 
8500 Mk, woiy od 8000 uo 13.000 Mk, krowy 
od GUUU do 11.300 Mk, jaiownik od G0UU do 5800 
Mk, ciełęta od 7500 do 10.500 Mk, nierogaciznę 
bitej wagi od 13 909 do 23 000 Mk. 

Ze spędzonych na targ zwierząt sprzedano: 
na konsunicyę miejscową 2885 sztuk, Ceny 
powyższe obliczono bez opłaty akcyzowej. W po- 
rówsaniu Ze spęuami w przesz.yim tygodniu 
było więcej 101 cieląt, mniej 62 sztu« była. 25 
buranow i 150 sziuk n.erożecizny, czyli 171 
sztuk muiej. 


NADESŁANE 
Adwokat Dr KLUGER 


powrócił i prowadzi kancelaryg adwokacką 


w Wadowicach, Rynek. — 


KURS HANDLOWY Prof. NYCZA 


rzą. uj ow. z prawem wydawania św adectw od 16 lutego, 
4-mies., 15 godzin tygo dn., 5 PSE: 400 mk mies, 
Wpisy: Ui cC» Go.ęb a L. 3, biura Urio wni, 
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Dziś, w niedziele 13-g0 PZ. b. r. 


UCIECHA 


Yardan TY ULA 


fenomea sztuki k.nemaiogra- 
fcznej, Îl ga serya filmu: 


Tarcan wśród maip $ 


[RD 


(IF (W 


(NE OL 


i włoski him Senzacy, | 
z 


Violetta Napierską 


słynną pięknością w rofi gł $ znakomity artysta duński. 


PROMIEN 


fin (zejdą 


; dramat w § aktach, w gł. roli 


GUNNAR TOLNAES 


W m eGzieięą pociatex przedstawień o godzinie 245 popołudniu. 
9960995093 0135 69033009000093901030035000098709000999000690949990594003000900P. 
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NAPRZÓD" 


Przed plebiscytem górnośląskim 


(PAT). Warszawa, 12 luiego. 
W dziennikach amerykańskich White, który 
Obecnie bawi w Warszawie, wyraził sie, Że we- 
diug osobistego wrażema odniesionego w czasie 
Pooyiu na Górnym S 4sku. ludność gı ruośiąska 
opowie się 65 ao Żu pr.caat za Puiską. 
Czesi rozwiązali niemieckia komitety plskłscytowe 
(PAT). Praga, 12 lutego. 
„Lidowe Nowiny* dono:zą z Opawy: Krajowy 
Tząj czeski rozwiązał niemieckie komitety ple* 
scytowe, które w szeregu miast na Sląsku 
Opaw.sim rozw:jały działalność na rzecz nie- 
eenaa 


LJ LJ Ld u r LJ 
Ciągnienie „milionówki” 
Warszawa. (PAT) Przy dzisiejszem losowaniu 
%% pożyczki państwowej wyciągnięto numery : 
2664.8530, 2.562.1u0, 0,912 053, Pierwszy z tyci 
humerow me został jeszcze sprzedany, drugi 

Sprzeuano w Sosnowcu, trzeci w Urujcu. 


Petlura nie podał się do dymisji 


Warszawa. (PAT) Ukraiński minister spraw za- 
granicznych Nikowski na konferencyi prasowej 
Z przedsiawien lam: p sm polskich i ukraińskicn 
tateuorycznie zaprzeczył pogioskom, jakoby gilós 
Wuy ataman Peilura posat się a0 dym syi Ata- 
Man Petlura do dymisyi się nie podat, przeciwe 
die wpiyw jego na Usrainie w ostażnich czasach 
ardzo się wamocu.ł. 


P e © o 
owstanie na Ukrainie 

Lwów. (PAT). „R.dnij Kraj" pisze: Powstań- 
Cze oddziały przesziy z kijowszczyzny na Pol- 
ławszczyzuę. Pod bubnami operuje już oddz ał 
atamana Reszoto ka, do którego przyijączyli, się 
Miejscowi powstańcy. W Kremenczugu zouata. 
Way się czerwoue wojska rekrutowane z U- 
krainy, ktore miauo wysaé na odiegie fronty 
DOlszewickie, na Kaukaz i do Azyi centraluei, 
Zbuntowani czerwoni żołuierze zrawowa i w mies 
Ście wszystkie sklepy z produkiann. W rej. nie 
Zargrodu pojawił sę wieki oddział powstań: 
tow w sile 4000 ludzi z dwiema armatami 
i wielką iością karabinów maszynowych. Ode 
dział teu stoczył waikę z jeuuą uywizyą 14 ar- 
Mii sowieck ej. Po wae tej sztab 14 armi wy- 
lecnat ze Źm.rynki do Humana., Sztav 12 ar- 
mia sowieckiej pozosłał jeszcze w Winnicy, 
27 dyw.zya sowiecka oueszła tyuu dinami z Wine 
Mcy na front besa! absti, 


—yuvQ = 


Czeskie związki zawodowe 
przeciw Moskwie 


Praga. (PAL). „Prawo Lidu“ donosi, że cze« 
Ska k misya związków zawodowych przeszła do 
Porząnku uzieuneżo nad wnioskiem komunistów 
(0 do wys ania deiegatow na kougres związków 
Zawodowyceun w Moskwie, 


Roziamw czeskiej socyalnej demokracyi 


„Praga, (PAT) W łonie czeskiej partyi socyalno- 
Emokiatycznej nastąpił ob-cnie rozin. Wezoraj 
Utwo:zyła się trzecia pa:tya soc alimo-demokcaty= 
Czna, które zrywa wsze.kie stosunki zarowno Z prae 
Wicą jak i z lewicą e96 demokratyczną, Nowa 
Paitya będzie się nazywała „tacuową partyg socy- 
Blno demokratyczną”. Wykiucza oua wszesk.e ży- 
Wioty komuuistyczne. 


jna . LĄ X [b 
Rokowania rumuńskc-rosyjs*le 
Bukareszt. (PAT) Rząd rumuński zgodził się 
A rokowania rumuńsso-rosyjskie, ktore masą 
SIĘ ouuyĆ w Hewiu. Wyznaczeiie delegatów ru* 
Muńskica nastąpi w najbliższym Czasie, 


Rozłam w obszię bolszewickim 


Moskwa. (PAT) Wedle ostatnich wiadomości na. 
desztych z Rosyi, rozłam w ione kót ke.u ących 
w Moskwie wchodzi w nader ostrą tazę. Lenin, 
Nlóregy poiityką jest coras bardziej umiarkowaną, 
Poutrzymy wany jest przez Zinowiewa, MKatlinina, 

luieniewa i Petrowa sieco. Kizrunex tej grupy 
<preceatvje „Krasauja Uszieła”. Trocki na:omiast 
Poj erany jest przez Buchaiina oraz bolszewików 
dących zv olean kami cent: anginu, kióczy doma» 
sy Się zwiększenia ilości członkow rady komisa- 

4 ludowyen. „Prawda* donosi, że rada wyko» 

Te w Wypuwiedziała się za wniosuami Lenina 
iększością 22 glosow przeciwko Y. 


mieckiej agiłacyi p!lebiscytowej. Organ Niemców. 
śląskich „Deutsche Post* -uskarża się z tego po- 


"wodu na krajowy rząd czeski, twierdząc zresztą 


ironicznie, że rozwiązanie koinisuryałów plebi- 
scytowych dokonane zostało dopiero wtedy, 
kiedy Komisaryaty wypełniły powierzone im fuakc;a. 
Psznańskie na plebiscyt 
(PAT). Poznań, 12 lutego. 
Dotychczasowy wynik tygodnia górnośląskiego 


„w byłej dzieinicy pruskie; przedstawia się cyfrą 


10,603.263 marek. 


Swiatowa propaganda 


bolszewicka 


Paryż. (PAT) „Liberte“ donosi, że odkryto wil- 
ką orzanizacyę bolszewicką, która rozciąga się na 
wszystsie państwa zachodnie. Bolszewicka główna 
kwatera, która przeitem była w Sztosholm:e, pó- 
niej w Kopenhadze, zosłaia obecnie przeniesiona 
do Bremy skąd propaganda boiszewicka znalazła 
drogę do wszystkich prawie krajów europejskich. 

Propaganda rosyjska jest zorganizowana woj- 
skowo. biła wszystkich państw zamianowauno 
przywódcow propagandy, którzy jednak nie 
znajuują się wcale staie w danem państwie. 
Całe kierownictwo propagandy we wszystkich 
państwacen Śroukowej Europy koncentrujd się 
w ręku jednej osobistcści. Ozółem siużua pro- 
pazandy zatrudnia 600 agentow. 


Normalne stosunki w Łotwie 


Ryga. (PAT) Wobec tego, że zawarto pokój 
ze wszysikimi sąsiadami | prawo wojenne stąio 
się zbyieczne, rząd ogłosił zniesienie stanu ob- 
lężenia z wyjątkiem miast Rygi, Libawy i Dy- 
ueburza. 


Przed konferencją ndyńs(ą 


Horsea. (PAT. Radio) W kołach urzędowych 
uznano pro,ekt odłozenia konferencyi londynskiej 
na termin późniejszy za bezcelowy, pomewauż 
wszystkie deləgacye zdążą przybyć na czas do 
Londynu, ti. na dzień 2! lutego. Postanowiono 
dopustcie tyiko jedaą delegacyę turecką. Heprezen= 
tanci Konstantynopola i Anzory winni się porozu- 
nueć co do skiadu jednolitej delegacyi. 

Londyn. (PAŁ) Wedie wiadomuś i biura Reutera 
miarodajne koia ang eiskie uwazają, Że najlepszym 
Ś.odkiem do ułatwietna rohowań na kvaferencył 
londyńsk ej będzie dla Nieinców przedstawienie 
konkretnych propozycyi naGa,ących się do przy- 
jęcia przez mocarsiwa Sspuzywierzone. Wszelkie 
ewentualne p'oby ze strony Niemiec do obalenia 
ukladu patyskiego speizną niezawoduie ca niczem, 


Plan zamach komunistycznego 
w Berims 


Berlin. (PAT) „Deutsche Tagesztg.* ogłasza od- 
pisy planów komunistyczne] akcyi w Sspiawie za- 
maebu stanu w Berlinie pod kierunkiem moskiee 
wskiin i dodaje, że przygotowania mialy być ukoń: 
czone na l maici. 


Habsburgom nie wolno wróc é do Węgier 


Paryż. (PAI) Wedle wiadomości „Tempsa* mo- 
carstwa sojusznicze wyslaiy w ostatnich ezasach 
swoich przedstaw.c.eli ao Budapesztu, polecając um 
podkreślenie wobec rządu budapeszteńskiego, że 
rządy ich nie dopuszczą do przywrócenia monate 
chu na Węgrzech pod berem Habsourgów. 


Rewolucya w Irlandyi 


Dubiin. (PAT). Wedie sprawozdania tyyounio- 
wego zamacny na wojska rządowe w friundyż 
w ubiegłym tygodniu kontynuowano Z gwaitue 
wnoŚri4, Doa 16 stycznia b. r. zostało zabitych 
22ł pohcyautów i 5% Żoinierzy, rawonycu Bug 
policyautow t 143 żołuierzy. 


Japonia daiej się zbroi 
Tokio. 1PAT) izba posłów odrzuciła 253 głosami 
pizeczw 33 WIOSEK na rzeCź ZUNE Zoa Z040,Bie 


z= N Gama 


? 


Stowarzyszenia | zgromadzenia 


Romisra oświatowa zawiadamia, że na naibliże 
szy wieczór czwartkowy dnia 17 bm. udalo je; się 
pozyskać współudział pierwszorzędnych si miejsko 
teatru im. Słowackiego. Bliższe szczególy będą 
podane w najbliższym numerze. 

Do wiadomości Związków lokalnych, grua zwią- 
zkowych i Rad związków zawouowyca ukięgu Zde 
chocniej Małopolski, Towarzyszel W niedzieię 27 
lutego 1421 o godz. 10 rano w sali stowarzyszeń 
robotniczych w Krakowie, ulica Duna ewskiego 5, 
ll p, odbędzie się konferencya Źwiązków Zawo» 
dowych Zachodniej Małopolski z porządkiem dzien- 
nym: 1) Zagajenie, 2) wybór prezyuyum, 3y spra- 
wozdanie: a) sekretaryatu, b) kasuwe, c) konusyi 
rewizyjnej, 4) organ:zacya i agitacya, 5) fundusz 
miejscowy, 6) wybór komisyi okręgowej, 7) wnioe 
ski i interpelacye. Na konierencyę wysyłają grupy 
deliezatów w następującym porządku: do 5CU zure 
ganizowanych członków — 1 deiegat, wyżej DUO — 
1000 — 2 delegatów, ponad 100v — 3 delegatów, 
Ponieważ zwolaąnie konfecencyi jest konieczuem, 
prosiny o obowiązkowe obesianie tejże i zaopa- 
trizenie delegatów w pełnomocnictwa. Koszta des 
legacyi pokrywają grupy. Oddzielue zaproszenia 
rozsyłane nie będą. Za Okręgową Komiszę Źwią. 
zków zawodowych w Krakowie, Sekietarz: Józef 
Paszta. Przewodniczący: Willielm dapinex, 

Komiieł Wykonawczy Kormjteiu Ghwodowe: 
go dia zachodniej Muloporsky uuwędzie poste< 
dzenie w poniedzialek, 14 lutego 0 gouz, 5 popo- 
łudniu w lokalu Sekretiaryatu Kady Rubowi= 
czej. Jak Engliśch, Ur kuil KGousuwSzi, Jemy 
Jasińszi, 

Posiedzenie Centralnego Zarządu Związku dozora 
ców domowych i roboiników uŁeńnyca i Siuzby 
Gomewej odbędzie się w niedzielę 13 lutezo o go» 
dzinie 2 popoł. w sali Związku Stow. rob., Duna. 
jewskiego 5, liil p. Na posieuzenie to wzywa się 
także członków Zarządu grupy Podgórze, „Sirzę” 
chy robotniczej“ i Sekcyi przewozowych robvtnie 
ków. Ź powodu ważnych spraw będących ua poe 
rządku upiasza się Oo punktualne przybycie, Sta 
kretarz Franciszek Tatara, pezewodniczący: Jan 
Bielecki. - 

Walne zgromadzenie czlanków Związku Ia. 
bodiników dizewnyca Odbędzie się w niedzielę, 
13 lutego o godzinie 10 przedpoaudniemn w sali 
Związku przy uiicy Dunajewskiego I, 5, IL p. 
Na porządku dziennym; 1) Odczytanie prow- 
kolu w ostatniego walnego zyrumadzenia, 2) 
Sprawozdanie Związku za rok ubiegły, 3) Spraą- 
wozdanje kasowe i wuiosek komisyj konli usu- 
jącej o udzielenie abaolutoryum, 4) Wybor prze- 
wodniczącego, 1% czionków zarządu ji koimisył 
kontrolującej, 5) Wnioski į interpelacye, U prą* 
sza się o liczne przybycie 'lowarzyszy, tas z 
watrsziatów wojskowych, jak i z fabryk prywaę 
tnych, — Za Zarząd; R, Pozławski, 

Seżcya maszynistów l palaczy Źwiązku me 
talowcuw na posiedzeniu w dniu 17 styczują 1921 
powzięła następujące ucbwaiy: 

1) Łiacw dla ukweliiikowanego maszynisty 
(minimum) 12.000 marek miesięczuie, ząś dlą u- 
kwalifikowanego paiacza 9.000 marek mjesięcza 
mie z prawein automatycznego awansu w sto- 
sunku do wzrostu drożyzny, 

2) Praca maszynisty, jak į palacza trwać mg 
nje dłuzej, jak 8 guuzin dziennie, Każde 2 godzi- 
ny przepracowane ponad 6 godzin dziennie, li- 
czyć się będzie, jako guydzihy nadobowiązkowe 
z 50% dodatkiem, zaś dalsze, jak i niedziele i 
SW Ieta 1uUU%, 

3) Vo przepracowaniu jednego roku w danym 
zakładzie otrzymają tak maszyniści, jak i pa- 
lacze li dniowy piatny urlop, 

Do członków Zawadaweyo Związku Ko!ejarzy kras 
kowskiejo Ukręju, Zaszedi niedawno wypadek 
w naszym okręgu, Że dyrekeya kolejowa wypo- 
wiedziaia służbę pracownikowi kolejowemu, słu- 
żącemu przy kolei 15 lat, wskutek tego, że nie 
ume pisać. Zjazd łwowski sianął na stanowisku, 
że należy zwałczać nieuctwo i wyznaczył do nau- 
czenia się pisania i czytania trzyiełni okres Czasu 
z tem, że po upiywie tego czasu traci się prawa 
członka i nie będzie miał obrony związkowej. Ce- 
lem uniknięcia pizykrych następstw niezastosoe 
wania się do tego, naieży natychmiast wziąć się 
do pracy nad sobą i nauczyć się czylać i pisać, 
o czem wszystkich związkowców z ovowiązku zaa 
wiadamiarmy. Zarząd Okręgowy Źwiązku Zawodo- 
wego Kolejarzy Kraków. pekrełaiz: Ur wauecki, 
p.ezes: dryłowski, : 

Marki partyjae dla organizcecyi partyjnych 
nabywać można w sesreta.yacie Rady Robotni- 
czej u tow, Zofii lowpaszównej w godzinach 
urzędowych pomiędzy 9 a 1 w posudnie lub 3 aT 
wieczorem. Sekrstazyąt tady Rokotalczcj, 


8 


20000000 aaa 


Przesiąd społeczny 


Walka Związków zawSdowych z komunista- 
mi w Niemeczęch..Jak wiodomo, jedną z metod 
kumunisiycznych w Sszczepalności jest zakłada- 
nie w awiązkach zawoduwych odrębnych orga- 
nizeefi (t. 7w, komórek) wewnątrz związku. 
% ten sposch jedność reboieicza odrazu zostaje 
naiażona na szwank į w łonie związku zaczy- 
naja się silne walki polityczne. Futeż rolwtniey 
nichiieccy, poznawszy na włusnej skórze szko- 


„MAPRZOBY 


dliwość tej roboty, niebawem zastosowali ostre 
Środki przeciwko rczłujączem, iak np, Zarząd 
potężnego Zwięzku drukarzy į graiików ogłosił 
następujący okólnik: f 

„Ktokciwiek zakłada stowarzyszenia lub gro- 
madzi fundusze w celach komunistycznych, 
ktokolwiek weżmie udziuż w pracach komuni- 
stycznycn „KOMÓWeK w związkach 72 vodowych 
lub przepiuwedzą uchu xiy, dążące ue rozbicia 
jedności związkowej, będzie wyrzucony ze zwią- 
zku, 

Nie wolno przy tem usuwaniu kjerować się 


A 
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żadnymi wzęlędąmi osobistymi. Dobro azét 
stoj wyżej nad aimbicyami jednostek, Raz wy” 
rzucony nie będzie więcej przyjęty w poczet 
członków żadnej z organizacyj zawodowych.* 


? LE. 
oxisdzi 
ña plebiscyt górnaślisk, kolejarze Skawina, 
w adnunistracyi , „Naprzodu* 4.000 mk, jako do” 
chód z zabawy. 


zam 


KoBwiśw zadńiyci 
i kilka uzdolnionych panien 
przyjmę natychmiast, Grodr- 
ka 50. ti. m. 


5i 


obezn»nych z szyciem na maszynie. Zgłoszenia 
osobiste w Pewszechnem Towarzystwie Konfe 


koyjnem przy ul św. Marka 35, 
BDBAROWYWANIA pluszów, aksamiłów Fin. eR o am. E sz, ary, BE 
, > | pdb i RE E wet OB Oy 
ODRA w lAKCA dywanów,chodników,portyarita. i | LEC Eat a 
PRANA DIEŁIZRY sztywnej | Podaje się do publicznej wiadomości P. T. 
Pid swówisiawediugkażaegożądanegowzeru Interesowanych, że kursa KOFRSPOM= 
gdencyjna w zakiesie 4 kias szkoty śre- 
dalej zosiały już z dniem | stycznia 1v21 
| w,rowadzene. Uprasza się o jak najl.czuej. 
| 


Do: 
FREBOWANIA wszelkieno rodzaju meleryalów 
ed na,cieńszych do na,grubszych | 
CZYŻZCZERIA chemicznego 


Kota w 1 KA Y 
kwaiikowan:ch poszukuje 
my dla Ralm ryi w Limano" 
wej. Warunii bardzo korzy- 
sinsa Zg.o:zenia do Repre- 
zewtacyi Rulineryi, hrasów, 

vnarska 2. ił. p. 


3 KU 4 pUKUŁ 
z kuchnią, z komfortem. Z u- 
rządzearem lub bez. po-zaku- 
je się. buielnea obojętna 
Czyusz wediug umowy, Pise- 
mus zgloszenia pud „Mie- 
mzkinie* przyjmuje Biuo ©- 


po ecają się 


sze zgłoszenia do Sekretarystu Kursów 


joszeń H. Fallik, Kraków, do > 
ponei H AS ae Kraków, Karmelicka 55, I. p. 
b. aid 4 9. 0, n a Ay A g wy n 


w alien oiski : sakta £ . e; zieży 


zawiadamia ninie,szem PT. Publiczność, Konsumy, Kółka Roln., Związki Robotn. itd., że otworzył 


przy ur, Sztzepziiskiej L. 3 (dawny skład win Federowicza) 


pd.eca: welnę, póswelnę, płótna białe, płócienka, drelichy, gotowe ubrania męskie i dziecinne; 
mundurki studenckie oraz obuwie męskie, damskie i dziecinne. 


Szstnia otwarta codzienn'e od godz. 9 do 1 i od 3 do 6 pop. === 
n E a A E konc dE gii zy 


AAND 


ii 
$ 


Kilkaset 
ubrań i ragianów 


| Materya angielska, majoowszy krój 


sprzedaje 


Szatnia aprowizacyi miast 


Kraków, Pałac Spiski, 


Podwyższenie kapitalu akcyjnego na Mp. 100,100.000. 


Walne Zgromadzenie akcyonaryuszy Polskiego Towarzystwa Handlowego S. A. w Krakowie uchwaliło w dniu 
30 czerwca 19%2U r. podwyższyć kapitał akcyjny do mkp. 16U,160.066:—. Postanowieniem Ministerstwa Przemysłu i Han- 
diu craz Ministerstwa Skarbu z unia 31 grudnia 1YŻU zatwierdzono powyższą uchwałę Wainego Zzromadzenfa zezwa. 
lając na powiększenie kapitału akcyjnego o Mup. 65,100.600'— t.j. do kwoty Bikp. 160,10J.66U— przez wypuszczeme 
465.000 sztuk akeyi IV. emisyi po Mkp. 140: — imiennej wartości na warunkach, które określi Rada Nadzorcza, a to 
po myśl: $ 8 statutu Spółki. 

W wykonaniu tego emitowała Pada Nadzorcza uchwałą z dnia 30 października 1920 roku na poczet IV. emisyi 
w miesiącu grudniu 192U r. 125.000 sztuk akcyi jako Seiyę A., z czego na prawo poboru przypadało 100.000 sztuk. 

Uctwaią z dnia 17 stycznia 1941 postauowiia kaua INauzercza przeprowadzĆ Seryę B. uimisyi IV, a to przez udzielenie dal- 
szego prawa poboru na 125.0L0 sziuk, przyznając Cotyczczasowyii posiadaczom zhcyi l, Ml. a Mi. eraisyi prawo poboru po jednej 
$zluce za dwie akcye stare po kursie emisyjnym Mkp. 500—, 

Na tej podstawie rozpisuje Polskie Tuwarzystwo Handlowe S$. A. w Krakowie 


SUBSKRYPCYĘ na 125.060 sztuk akcyj Seryż B. emisyi IV. 


na następujących warunkach : 


1) Dotychczasowym posiadaczom 1., II. i III. emisyi przyznaje się prawo poboru w tym stopnin, że na każde dwie (2) akcye 
powyższych emusyj mogą olizyimać jedną (1) nową akcyę (pusiadaczom akcyi wzgl. tymczasowych poswiadczen iV. emisyi seryi A. nie 
przysluguje prawo poboru). 

prawo poboru zgłoszone być musi w czasie od dnia 14 lutego do dnia 28 lutego 1921 pod rygorem utraty tego prawa. 

W celu usasadmcema tego piawa pobuiu mają ahcyonaryusze przedłożyć rownoczesnie ze zgłoszeniem oryginalne akcye lub 
tymczasowe poświadczenia, które zostaną natychiniasi zwicccne po uwidoczniemiu na nich wykonanego prawa poboru, 

2) Kurs emisyjny da akcjionaryuszy wykonujących prawo poboru wynosi Msp. 400 — za sztukę © wartości imien, Mkp. 140:—, 
która to kwota winna być wpłaconą w Całości przy wykonaniu prawa pobviu wraz Z 0/0 odseikamı za czs od dnia | stycznia do 
dua wpłaty. 

Akcye objęte powyższą 
l stycznia 1421. 

Zyłoszenia na akcye z prawa poboru przyjmują: 

Polskie Towarzysiwo Hanulowe S. A. Zarząd Główny, Kraków, ul. Sławkowska 1. 

Poiskie fowarzystwo liznoicwe S. A., Udoział Lwow, ui, Kolłąicja 5, 

Poiskie Towarzysiwo kiandiowe S. A., Uadziaś Warszawa, Ul. § o-Kizyska 27, 

Poiskie fowarzySiwo blaiidłowe S. A., Oduział Guańsk, Hundegasse 46. 


subskrypcyą uczestniczą w zyskach Towarzystwa na równi ze słaremi akcyami, począwszy od dnia 


. 
Re lakiur nacz.lny: Eosi Haecker. 


Naułademm Luduwej Spółki Wydawniczej „Nagzzódć w Krakowie, 


fidakor udpew ;edźla!ny: Maryen Jartrzekski. 
Czeionkami Drukarni Luduwej w Krakowie, Dunajewskiego Ś (tel, 13104, 


